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ch SpołECZNYĆ 


Ukeznpieczenie rokofników na starość. = 


Niższe wynagrodzenie 


Dipcwiednie projekty zostały już uckwalore przez radę ministrów 


Warszawa. 29. 2. (Sin). Dziś, o godz. 9 rano 
rozpoczęło się posiedzenie rady ministrów, po- 
świąęcone wnioskom ministerstwa pracy i opieki 
społecznej w sprawie reorganizacii ubezpieczeń 
społecznych. Zagadnieniem tem interesował się 
„przedtem komitet ekonomiczity ministrów. któ- 
ry obradował tydzień temu. Przyjęto za zasadę 
wprowadzenie takich zmian utiezpieczeń społe- 
cznych, któreby się przyczyniły 

do zmnielłszenia kosztów produkcji. 
A więc zasadniczym wnioskiem jest zniesienie 
samodzielności zakładów ubezpieczeń pracowni 
ków umysłowych, zakładów ubezpieczeń od wy 
padków oraz Kas Chorych. Na miiejsce tych 
trzech instytucyj zostanie stworzona iedna in- 
stytucia: 

Zakład ubezpieczeń społecznych. 

który będzie obejmował wszystkie dotychcza- 
sowe formy ubezpieczeń. Do zakładu tego ma 
zostać włączona nowa forma ubezpieczeniowa, 
'a mianowicie 

ubezpieczenie robotników na starość 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


i od kalectwa. 


Ubezpieczenie to ma być oparte na zasadach a- 
nalogicznych do ubezpieczeń emerytalnych pra- 
cewtiików umysłowych. Aby uzyskać pełne u- 
bezpieczenie na starość robotnik będzie musiał 
należeć do ubezpic "aa conajmniej przez lat 35. 
Renty starcze wypłacane będą roiiotnikom, któ 
rzy ukończyli 65 lat życia, zaś w górnictwie i 
hutnictwie tym, którzy ukończyli 60 iat życia. 
Składki płacone do Kas Chorych 

zostaną zmniejszone, 
część składek Kas Chorych zostanie przezna- 
czona na rzecz ubezpieczeń robotniczych. Insty 
tucie zasobniejsze. jak zakłady ubezpieczeń będą 
w ten sposób ratować instytucje, które krócej 
istnieją, żak Kasy Chorych. 

Pozzeę:m do projektu noweli wniesiono też 
projekt znowelizowania dwóch obowiązujących 
ustaw socjalnych, a mianowicie œ czasie usta- 
wowych urlopów robotniczych I o czasie pracy 


Okres urlopów zostanie zmniejszony o po- 
łowę, 


Chińczycy dzielnie bronią swych pozycyj 


(Telegram własny: 


Paryż 29. 2. (B) Dziś rano wejska japońskie 
podjęły generalny atak na pozycje chińskie 
pod Chapei, celem przerwania frontu chińskie 
go. Wczesnym rankiem artylerja japońska ot- 
warła silny ogień armatni na pozycje chińskie 
a równocześnie samoloty japońskie poczęły 
bombardować strategiczne punkty i linję kole- 
jową, aby Chińczykom uniemożliwić dowóz a- 
municji i napływ posiłków. Po parogodzinnej 
kanonadzie przystąpiła do ataku piechota, po- 
pierana przez samoloty, auta pancerne i czoł- 
gi. Mimo gwałtownega naporu Chińczycy dziel 
nie bronią swych stanowisk a nawet tu i ów- 
dzie podejmują pojedyncze wypady przeciw na 
cierającym Japończykom. Wedle niesprawdzo 
nych wiadomości, mieli wczoraj wieczór odzy- 
skać wszystkie w Sobotę utracone pozycje pod 
Kiangwan. 

Ustępstwa sowieckie dla Japonii 


Moskwa. 29. 2. (R) Rząd sowiecki udzielił Ja 


pod warunkiem, że transporty te nie będą wię- 


„Nowego Dziennika') 


ponii zezwolenia na mniejsze transporty wojsk 
japońskich na kolei wschodnio-chińskiej, jednak 


ksze. niż wymaga bezpieczeństwo życia i mie- 
uia obywateli japońskich. Dalej musi Japonia 
dać gwarancię, że nie zostaną naruszone prawa 
i interesy sowieckie w Mandżurii. 


tak więc, gdzie dotychczas obowiązywały 2 ty 
godnie urlopu, ministerstwo proponuje skróce- 
nie ich do tygodnia. tam gdzie 4 tygodnie — do 
2 tygodni Pozatem skasowana zostanie tzw. ane 
gielska sobora.czyj|. że będzie obowiązywać 


48-godzinny tydzień pracy. 


Jednocześnie ministerstwo proponuje zunle 
szenie wysokości dodatkowego wynagrodzenia | 
za godziny nadliczbowe. Dotychczas za pierw= 
sze dwie godziny nadliczbowe obowiązywała 
stawka o 50 proc. wyższa od normalnej płacy, 
teraz będzie abowiązywała stawka do 25 proc, 
Dalsze godziny nadliczbowe dotychczas były 
wynagradzane o 100 proc. wyżej od normalnej 
płacy. teraz tylko o 50 proc. Wreszcie minister 
stwo proponuje obniżenie ogólnej stawki wpłaca 
nej do Z.U.P.U. z 8 ma 7 1 pół proc. 

Projekty te zostały przez radę ministrów przy 
lęta i w najbliższym czasie wpłyną do Sejmt. 
Wobec faktu że rząd posiada stałą 4 posłuszną 
większość w Sejmie, ios nowych projektów jest 
niemal przesądzony. 


e a 


Generalny atak japoński na Chapei 


Japonja w trudnościach 
finan sowych 

Nowy Jork 29, 2. (R) Z japońskich kół pom- 
formowanych donoszą, ż z powodu akcji wosko 
wej w Chinach Japonia znalazła się w wielkich 
trudnościach finansowych. W najbliższym cza- 
sie ma być rozpisana wielka pożyczka wa 
wnętrzna. 


a —— 


Genewa 29. 2. (R) Komisją ankietowa Ligi 
Narodów, udająca się do Mandżurji przez A= 


merykę i Japonję przyjechała dziś rano do To= 
kjo. 


Nowe ultimatum japońskie 


Termin upływa iutro 


Szanghaj 29. 2. PAT. Japońskie władze woj- 
skowę doręczyły burmistrzowi miasta ultima- 
tum poświadczające, że o ile wojska chińskie 
wzdłuż linji kolejowej Szanghaj — Hong — 
Czou i Szanghaj — Nankin niwe zaprzestaną 
akcji wojennej przed 2 marca, Japończycy roz 


poczną bombardowanie i zniszczą całkowicie 


inję kolejową między Szanghajem a Su-Czou 
oraz między Szanghajem a Ka-Szing, t. j na 
przestrzeni około 50 mil z każdej strony. Wy- 
konanie pogróżki pociągnęłoby za sobą wiele 
ofiar w ludziach i zniszczenie wielkie wzdłuż 
wymienionych linij kolejowych. Na froncie 
Chapei i Kiang- Wan toczą się gwaltowne walki 


Str. 2. 


(Vh.) Mignęło tyiko przed oczyma, zadzwię- 
czało tylko w uszach i — już jest gotowa usta- 
wa aka, nad którą gdzieindziej mozolą się przez 
ćłnzie lata. Jak w kinie. Nigdy i nigdzie nie 
siyszało się, by ktoś przystąpił do ustawowego 
uregulowania szkolnictwa z takim niepohamowa 
uym tupelen, jak 10 uczyniło rządzące u nas 
sironiciwo BB. Do układania, a już do samego 
obmyślania, a votem do uchwalenia takich u- 
Staw przystępuje się raczej w pewnym na- 
stroju. podobnym do dreszczu wielkiego prze- 
Życia, niemal-że z nabożeństwem, a tu działała 
tylko brawura. A trzeba wiedzieć, że ustawa 
o szkolnictwie, którą Se'm uchwalił w jednym 
dniu. świadomie wrzyna się głęboko w substan- 
cię społeczeństwa, zamierzając zmienić nietyl- 
ko zewnętrzny ustrój i całe  uwarstwowienie 
społeczeństwa, ale także jego psychiczny na- 
strój. Ustawa. którą uchwalono, pragnie nasta- 
wić całą psychikę społeczeństwa na jedną jedyną 
ideę — na ideę państwowości. A baństwo ma 
m tej grupy, która za tę ustawę odpowiada, 
swo e osobne znaczenie, które, conajmniej. jest 
jeszcze bardzo sporne. A jednak cała ustawa 
jest tak skonstruowana, że będzie mogła się 
poruszać tylko na tych szynach, jakie ideolo- 
„gia sanacyjna zakłada. Tendencia jest tedy nie- 
zmiernie wybu:ała, a jednak nie zawahano się 
— powiedzmy łagodnie — sprawę załatwić w 
postępowaniu skróconem. 

Inna rzecz, czy wogóle za pośrednictwem 

szkoty można tyle osiągnać, ile sobie sanacja za 
cel postawiła. Kto wie, czy tu się nie wkradło 
grube przecenicnie tego. co wychowanie daje i 
dać może. Gdy się całkiem zblizka przypa- 
trzeć rozwojowi duszy ludzkiej, także tej, która 
jeśt bardzo skrupulatnie kierowana przez wycho 
„wanie systematyczne i celowe, to się jednak 
inteligentny obserwator przekona, że wychowa 
nie nie zmienia ani jedne) wrodzonej skłonności. 
mie przetapia ani jednego rysu charakteru. Naj 
wyżej umie wychowanie zmienić kierunek, jaki 
dana skłonność lub cały charapter biorą w ży- 
ciu. Jeden z najgłębszych myślicieli pedagogi- 
cznych wypowiedział zdanie, że maximum tego. 
ko wychowanie osiągnąć może. jest to, że zrobi 
z roznzutnika — szczodrego dobroczyńcę. To 
znaczy: zasadniczy charakter się nie zmieni, ale 
lego kierunek będzie społecznie korzystny. 
. Przypuśćmy, że tak jest w istocie i że jest 
kylko pustym frazesem owo często powtarzane 
porównanie pracy wychowawcy z pracą ogrod- 
mika, mającego do czynienia jednak tylko z ma- 
ło skomplikowanym organizmem, to dojdzie się 
do konkluzji, że całe to kunsztowne rusztowa- 
mie, jakie sanacy:na ustawa o szkolnictwie wy- 
wiąwiła, jeszcze jest dalekie od owego wspania 
łego gmachu. jaki architekci Ssanacyjni chcieli 
tak szybko wybudować. A wtedy jeszcze silniej 
wwypukli się cała niedorzeczność poślpiechu, Z 
fakim usiłowano tę ustawę — ekspedjować. 

A pośpiech zaczął się już od samego przypo- 

ania. 

Wszak na całym świecie bywa, że do przy- 
gotowania tego rodzaju ważnych ustaw używa 
się przedewszystkiem fachowców doświadczo- 
mych W tym wypadku należało wyłonić dużą 
komisję, złożoną z czynnych pedagogów i uczo- 
nych. mających z tym przedmiotem dużo do czy 
nienia. Przedyskutowanie i przestudjowanie ta- 
kiej materji, .aką przedstawia szkolnictwo no- 
woczesne, tak zresztą różnorodne w różnych 
państwach, wymaga kilkuletniej pracy. Do tej 
pracy należą też podróże po różnych krajach dla 
poznania systemów tam istniejących i wyni- 
ków przez nie osiąganych. Tego wszystkiego 
nasz rząd nie uczynił, a stronnictwo uchwalają- 
ce, o to nie upomniało się wcale. Przeciwnie — 
starano się ten pośpiech usprawiedliwić. P. Ja- 
worska ;ako przewodnicząca komisji oświato- 
wej usprawiedliwiła ten pośpiech sentencią któ- 
Ta niewatpliwie może mocno działać na uczu- 
cte, ale logicznie jest fałszywa. P Jaworska 
powiada: My musimv się spieszyć. bośmv dużo 
sbóźnili i zaniedbali przez niewolę, kiedy inne 


„NOWY I DZIENNIK” środa 2. III, 1932 


w kinie... 


! narody tworzyły. Logika powie odwrotnie: 
Właśnie dlatego, że przez długi czas nie moż- 
na było tworzyć, jest konieczne, ażebyśmy się 
teraz uczyli od innych, oczywista — od najlep- 
szych. Nie o szybkie odrobienie idzie, tylko o 
zdrowe i skuteczne. 

Ustawa o szkolnictwie takiego zdrowego i 
skutecznego odrobienia nie przedstawia. Nie jest 
bowiem szczytem ideału ludzkiego wychować 
„Państwowych“ obywateli. przyczem akcent le- 
ży na słowie „państwowych“, a w myśli mimo- 
woli tłomaczą się te dwa słowa na jedno: „żoł- 
nierzy*, — wyższym idealem od tego jest huma- 
nitaryzm. Można w tym wypadku zacytować 
ważne słowo Goethego, który twierdził. „Nie 
est prawdą, że Szekspir stworzył doskonaiych 
Rzymian. On tylko stworzył ludzi doskonałych. 
a na człowieku leży dobrze i rzymska toga“. 
Tak yest: Gdy się wytwarza doskonałych ludzi 
— przypuśćmy, że to byłoby możliwe! — to z 
nich będą niewątpliwie doskonali obywatele 
państwowi. „Państwo“ bowiem należy do naj- 
wznioślejszych w znaczeniu etycznem poęć i 
dziedzin życia zbiorowego. Ale z , doskonałych“ 
koszarowych obywateli nie zrobi się pełnych 
ludzi. tak — z pierwszego szeregu. 

Nio jest tedy wiadomem. czy sanacja miała 
jakuś powód patriotyczny do takiego pośpiechu. 
A nie miała napewno prawnego powodu. bo tu 
cała sprawa ‘est naimniej w porządku- Konsty- 
tucia nie wyszła bez szwanku z tej imprezy, a 
szczególnie mniejszości narodowe. a wśród nich 
najszczególniej Żydzi, będą jeszcze często 
ciężko wzdychać z powodu tej ustawy. Była do 
tychczas lepsza ustawa. a Żydzi czuli na swoich 
barkach cały okropny ciężar biurokratyczny — 
cóż dopiero teraz, kiedy ustawa daje te b'uro- 
kracji całą władzę do ręki. nie ograniczając jej 
nawet jakimś wyższym nądząrem. 


Ale tak się stało. Sanacia powiedziała. Sic 
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U ladzi cierpiących na żołądek, kiszki i przemianę 
materji stosowanie naturalnej wody gorzkiej „Francie 
RA pobudza prawidiowość funkcyj narządów 
trawienia ) kieruje odżywcze dla organizmu soki do 
krwiobiegu. Ządać w aptekach i drogeriach. 
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volo, sic jubeo i zrob'ła swoie wbrew opinii i 
ostrzeżeniom niema! wszystkich intelektualnych 
czynników w kraju. 

Taką niesłychaną pewność siebie będzie 
imógł kto chce — podziwiać. Większość będzie 
się iej tylko mocno dziwiła i nie będzie rozumia- 
ła, jak można z lekkiem sercem przejść nad 0- 
strzeżeniami tych wszystkich. którzy w tej spra 
wie są miarodajni, Przynamniej powinni nimi 
być. 

A co teraz się stanie? 

Obóz rządowy mówi: Wykonamy. Do sześ- 
ciu lat będziemy mieli wszystko w magazynie, 
już nawet w odpowiednich półkach. 

Nie wierzymy. że tak się stanie. Poprostu 
dlatego nie wierzymy. bo wiemy. że rzeczywi- 
stość życiowa jest silniejszą zaporą, niż 
mniejszość sejmowa, W rzeczywistości życio- 
wej wyłania się między innemi taka marna 
trudność, jak brak funduszów. i już ona może 
unicestwić najśmielsze plany i osłabić naj- 
mocniejszych działaczy. A reforma szkolnictwa, 
lak szeroko zakrojona. będzie kosztować dużo 
pieniedzy, — jak na nasze stosunki niesłycha- 
nie i niezmiernie dużo pieniędzy. A tych oczy- 
wista — niema. 

A jeśliby jednak Sanacja próbowała tempo 
sejmowe zastosować także do wykonania tej u- 
stawy, to — tem gorzej dła ustawy. Ona tego 
nie wvtworzy, co w niej jest zawarte dobrego, 
ale po drodze zniszczy i złamie niejedno, co 
jest ważne. podstawowe. x nawet wielkie. Po- 
wiedzmy chociażby: zdolność do nauki, przy- 
gotowanie do nauki. Powiedzmy: ogólny po-. 
ziom wykształcenia. 

I powiedzmy nareszcie: Razem z naukami 
humanistycznemi złamie się sporo — huma- 
nizmu.., 


Eezpedstawność zarzutów majora Kubali 
stwieróza oliejalny komunikat Min. Spraw Wojskowych 


Warszawa 29. 2. PAT. Gabinet winistra spr. 
wojskowych komunikuje:  Zarządzone przez 
ministra spraw wojskowych na prośbę szefa 
departamentu aeronautyki plk. dypl. Rayskie- 
go dochodzenia służbowe w związku z zarzu- 
tami Kubali, zawartych w znanych jego do- 
niesieniach zostało ukończone. Wyniki docho- 
dzenia służbowego, bardzo szczegółowo prze- 
prowadzonego stwierdza zupełną bezpodstaw- 
ność zarzutów Kubali. W konsekwencji do- 


chodzeń służbowych minister spraw wojsko- 
wych wystosował do szefa depariamentu aero 
nautyki pukł. Rayskiego pismo, w którem, a- 
probujae wynik dochodzeń służbowych stwier 
dza. że uważa temsamem sprawę płk. Ruyvskie 
go w związku z podniesicnemi przeciwko nie- 
mu zarzutami zą ostatecznie załatwioną, wy- 
rzżając jednocześnie płk. Rayskiemu swoie u- 
zmanie za dotychczasową pracę na stanowisku 
szefa departamentu. 


W Frasa japońska 


Prasa japońska przyczyniła się wydatnie do 
szybkiego rozkwitu kraju na polu gospodar- 
czem : iechnicznem, Pierwszą gazeta powsta- 
ła w Japonji zaledwie sześćdziesiąt lat temu, 
a dzisjaj prasa japońska pod względem techni 
ki ı poczytności zajmuje jedno z pierwszych 
miejse na świecie. 

Dwoma największemi ośrodkami prasowemi 
są Tokio i Osaka. Działają tam dwa wielkie 
koncerny: „Asach'i” (wschodzące słońce) 1 - Ni 
chi-nichi' (nowiny codzienne), które mieszczą 
się w olbrzymich drapaczach w stylu amery- 
kańskim, Wielka prasa japońska jest politycz 
nie niezałeżna, nastrojona postępowo. Wpływ 
jej na opinję publiczną jest niezwykle silny. 

Mimo najnowocześniejszych urządzeń tech- 
nicznych druk gazet japońskich trwa niezwy- 
kle długo, gdyż wskutek używania chińskich 
czcionek. bardzo różnorodnych i licznych (jest 
ich około 3 tysięcy), teksty muszą być skła- 
dane nić ręcznie. 


Achmedobad. 29. 2. PAT. AT dona Gerdiegofnai Gandhiego po 
odbyciu kary 6-tygodniowego więzienia, wypu- 
szczena została na wolność. 


Prasa japońska znaidu.e się pod ostrą senzu- 
rą rządową. Największe gazety w Japonii są 
następujące: „Tokio Nichinichi Shimbun* (Ga- 
zeta Codzienna).) założona w r. 1872 — iest to 
najstarszy dziennik iapoński z nakładem 800.000 
egzemplarzy. „Osaka Mainichi Shimbun“. zało- 
żona w r. 1876. nakład 1 milon egz., od r. 1912 
posiada angielskie wydanie. Oba te dzienniki 
należą do koncernu „Osaka Mainichi — Tokio 
Nichnichi*. „Tokio Asachi Shimbun“ — druga 
wielka gazeta tokiiska bije 900.020 numerów. 


„Osaka Asachi“ — 1 milion, „Hochi Shimbun“ 
700.000. z ilustrowanym tygodnikiem  .Fochi 


Graphic* itd. Oprócz tego wychodzą w Japonii 
pisma w języku angielskim i niemieckim: „Ja- 
pan Times and Mail“. (założona w r. 1897), „The 
Japan Chronicle“ w Kobe „Japan Advertiser“, 
założona w r. 1905. (jest to pismo amerykańskie), 
Das junge Japan“ (w Fukuoka), „Japanisch- 
Zeitschrift“. 

Poza dziennikami posiada Japonia szereg cza” 
sopism ekonomicznych. politycznych. literackich 
i owych 


Bruksela 29. 2. PAT. Do Antwerpii przybył 
okręt „Penland“ wiozący dla Belgji z Nowego 
Jorku 90 baryłek złota, wartości 175000000 fr. 
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Budżet na plent 


m Senatu 
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Nie bedzie deisze} obniżki płac urzedniczych 


(Telefonem od naszčgo Korespondenta) 


Warszawa 29. 2. (Sin) Na dzisiejszeni posie- 
dzeniu Senatu 1narszalek na wstępie rozdzie- 
lił kontyngent przemówień w Senacie poczem 
przemawiał prezes komisji skarbowo- hudżeto 
'wej Senatu sen. Popławski, Sprawozdawca ge 
meralny sen. Szarski (BB) scharakteryzował bu 
dżet nie wnosząc żadnego nowego momentu do 
dyskusji budżetowej. 

' Po nim zabra? głos min. skarbu Jan Piłsud- 
„ski który w przemówieniu swem zapewnił, że 
obniżka pensyj urzędniczych jest rzeczą nie- 


możliwą, gdyż pociągnęłoby: tosza sobą niemoż 
ność. utrzymanią rodziny, Omawiając stronę 
dochodową budżetu minister oświadcza, że pre 
liminowane dochody są o 18 procent niższe niż 
w roku bieżącym. Dochody z ceł spadły o 50 
procćnt. Ludność płaci dotychczas dobrze po- 
datki. Mówi się, że obeny rząd jest wobec kry 
zysu bezradny. ale į inne kraje przeżywają rów 
nież kryzys, nie mogąc sobie z nim poradzić. 
Sen. Dąbski uzupełnia przemówienie mini- 
stra skarbu. 


W Finlandii zanosi się na nowy 
zamach lappowców 


(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 


Sztokholm 29. 2. (R) „Svenska Dagbladet“ 
donosi z Tammersfors o przygotowaniach Lap 
powców w Finłandji do powstania. Na czele 
ruchu powstańczego stanął dawny szef szła- 
bu generalnego Wallenius. Lappowcy koncen- 
trują swe siły w Maentsacie i w Saemaejok. 
Botąd nie doszło nigdzie do starć z wojskami 
Tządowemi. W rozmowie z korespondentem wy 
mienionego dziennika przywódca Lappowców 
Kosola oświadczył, że sytuacja jest bardzo po- 
ważna. Lappowcy występują do walki pod ha 
słem zupełnego wytępienia marksizmu i oba- 
| EE I R ROW GA] 


Dunikowski i jego 


Paryż 29. 2. PAT. Według wiadomości pół- 
urzędowych, maszyna Dunikowskiego, która 
znajdowała się dotychczas w depozycie sądu 
departamęntu Sekwany, przewieziona została 
„wczoraj do Szkoły Centralnej w Paryżu. Po 
zdjęciu pieczęci przez komisarza policji ze 
skrzyń, wyjęła będzie maszyna w obecności Du 
nikowskiego i jego adwokatów. Doświadczenia 
rozpoczną się dopiero po zmontowaniu maszy- 
ny przez Dunikowskiego. 

Paryż 29, 2, PAT. W związku z komunikatem 
półurzędowym w Sprawie przewiezienia maszy 
ny Dunikowskiego do Szkoły Centralnej, współ 
pracownik dziennika „Excelsior* zwrócił się 
do jednego z obrońców Dunikowskiego, dr Klo 
tza. Najsmutniejsza sprawa — oświadczył ad- 
wokat — to powulność postępowania rzeczo- 


lenia obecnegu systemu, panującego w Finlan 
dji od paru lat. Władze fińskie wydały zarzą- 
dzenia, zmierzające do stłumienia rewolty, Po 
ciągi zdążającę go Helsingforsu obsadzone są 
przez wojsko j policję. Podróżni poddawani są 
rewizji osobistej, 
a a a 

Helsingfors. 29. 2. (R) Oficialna agencja tele- 
graficzna donosi, że w Maentsaele zebranych 
jest około 3 tysiące Lappowców. Władze wyda 
ły szereg zarządzeń obronnych. Istnieje możli- 
wość ogłoszenia w kraju stanu oblężenia. 


„maszyna“ 


znawców. Od dnia 10 lutego tj. daty zgłosze- 
nia wniosku o wypuszczenie na Wolność, nie 
wydano dotychczas orzeczenia. Jest to popro- 
stu nieprawdopodobne, gdyż procedura mą za 
zwyczaj szybsze tempo, zwłaszcza jeśli wnio- 
sek o wypuszczenie na wołną stopę jest uzasa 
dniony złym stanem zdrowia. W dniu jutrzej- 
szym — powiedział adw. Klotz — udam się w 
tej sprawie do sędziego Ordonneau. Nie odwa- 
żyłbym się przypuszczać, — oświadczył obroń 
ca — że chodzi tu z tego. czy innegu względu o 
umyślne przewłekamie sprawy, Rzeczoznawcy 
peczątkowo nie pragnęli znać właściwej tajem 
nicy Dunikowskiego, obecnie zaś zmienili swe 
stanowisko i domagają się szczegółowych wy- 
jaśnień, Jest to sprawa bardzo ważna dla me- 
go klijenta. Dotychczas nie powziął on w tej 
sprawie żadnych decyzyj. 


Krwawe walki uliczne w stolicy 
Argentyny 


(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 


Nowy Jork 29. 2. (R) W Buenos Aires do- 
szło wezoraj podczas demonstracji partji rady 
kalnej do krwawych walk ulicznych z przeciw 
nikami politycznymi, Gdy pochód demonstran 
tów znalazł sie na Calle Florida przed budyn- 
kie dziennika „Fronda“ doszło z przeciwnika- 
mi politycznymi do starcia. podczas którego 
5 AO WE p G 


padło kilkadziesiat strzałów. Trzy osoby zosta 
ły zabite na miejscu a około 40 osób odniosło 
rany. Demonstranci twierdzą, że strzały padły 
z budynku dziennika „Fronda“. Policja prze- 
prowadziła śledztwo, w następstwie którego a- 
resztowano cały personel wydawniewa, jaki w 
danej chwiłi przebywał w budynku. 

U 


3 punkty ucodowe 
sir John Simona 


Paryż. 29. 2. PAT. Wedle informacyj, jakie na 
deszły tu z Genewy. na konferencji. którą odbył 
Joha Simon z przedstawicielami delegacyi ame 
rykańskiei włoskiej. iapońskiej i chińskie'. ustalo 
mo następujące punkty: 1) natychmiastowe za- 
'wieszenie działań zbrojnych pod warunkiem, że 


siły chińskie odstąpia na 20 km od dzielnicy 
międzynarodowej w Szanghaju, 2) stworzenie 
strefy neutralnei przez wycofanie wojsk iapofi- 
skich ze zdobytych ostatnio pozycyj, 3) utworze 
me I roztoczenie kontroli nad strefą neutralną na 
leżeć będzie do konferencii 5 mocarstw, tj. Fran 
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ed 


Str, 3 
= 


ch, W. Brytanii, St. Zjednoczonych, Włoch i Ja- 
ponii. 


| Rokowania — hez rezultatu! 
| 


Londyn 29. 2. (L) Donoszą z Szanghaju. że na 
interwencię brytyjskiego admirała Kelly odbyła 
się konferencia chińsko-japońska, na której roz 
ważzno możliwość pokojowego załatwienia kon 
iliktu. Japonię reprezentowali admirałowie No- 
mura i Matsuoka. Chiny dawny minister spraw 

| zagranicznych Wellington Koo i szef sztabu ge 
| neralnego armii 19. Po parogodzinnych pertra= 
ktacjach konferencja zostałą zerwana, ponieważ 
Japończycy uporczywie obstawali przy swych 


poprzednich żądaniach. 
—o$ 


Konierencje premjera francuskiego 
w Genewie 


Genewa 29. 2. PAT. Premjer Tardieu przy” 
był dzisiaj przedpołudniem do Genewy, w ce- 
lu prowadzenia w dalszym ciągu rozmów 2 
przewudniczącymi poszcze gólnych delegacyj. 
W południe Tardieu spotkał się z przedstawi- 
cielem Niemiec Nadolnym oraz ministrem Za 
leskim. popołudniu zaś z Simonem, Przedmio- 
tem rozmów mężów Stanu będzie sprawa roz- 
brojenia oraz zagadnień rozszerzenia morskie 
go układu londyńskiego z roku 1930, 


Krawe starcia w Grenadzie 


Madryt 29. 2. (R) Podczas zgromadzenia „A- 
kcji narodowej* w Grenadzie doszło wczoraj 
do starć z przeciwnikami politycznymi, przy- 
czem 5 osób odniosło rany ciężkie a Szereg u- 
czestników zostało lżej rannych. 


Greźny pożar w przytułku 
üla starców 


Sztokholm. 29, 2. (R) W przytułku dla starców 
w Svaerdsjoe w Szwecji środkowej wybuchł 
dziś nad rancin pożar, który z szaloną szybko- 
ścią objął cały budynek. Wielu starców musiało 
się ratować przez okno, przyczem kilku doznało 
ciężkich obrażeń. Trzech pensionariuszy ponio- 
sło $mierć w płomieniach, a dziewięciu uległo 
zatruciu dymem, tak. że wszelkie wysiłki przy 
wrócenia ich do życia pozostały bsz skutku, 


| 14 zabitych górników 


Nowy Jork 29. 2. (R) Z 40 górników zasypa 
nych w sobotę w następstwie wybuchu w, ko- 
palni węgla w Bluefeld (Zachodnia Wirginja) 
zdołano wydobyć 14 zabitych. Reszta znajdu- 
je się jeszcze pod ziemią. Akcja ratunkowa 
jest niezmiernie utrudniona z powodu wydo- 
bywających się gazów. 


Ponad 8 milionów bez- 
robofnych w Ameryce 


Nowy Jork. 29. 2. (R) Wedle obliczeń amery- - 
kańskiego związku zawodowego liczba bezro- 
botnych w Stanach Ziednoczonych z końcem 
lutego wynosi 8 milionów 300 tysięcy osób. Wi 
doki na popawę rynku pracy z wiosna są wedle 
oceny Związku zawodowego bardzo małe. Li- 
czą, że marzec przyniesie dalszy wzrost bezro= 
bocia. 


Zakaz pochodów w Lipsku 


Lipsk 29. 2 PAT. Prezydent policji w Lip- 
sku wydał sA zakaznjące pocho- 
dów i zebrań publicznych pod gołem niebem 
od 4 — 9 marca, tj. w czasie wiosennych tax 
gów lipskich. Zarządzenie to podyktowane 
jest koniecznością zapobieżenia ewentualnym 
rczruchom bezrobotnych, jakie wydarzyły się 
w czasie zeszłorocznych targów. 


ORO ZE 
JAKA BĘDZIE POGODA? 


Warszawa 29. 2. Sin. Prawdopodobny prze: 

( bieg pogody na wtorek 1 bm: Wyżyna Mało- 

polska, Śląsk, Podhale, Tay i Małopolska 

r:schodnia: Dość pogodnie lub pogodnie, rano 

| opady. Duże wahania temperatury. Słabe wia 
i try miejscowe lub cisza. 


-ae 


Str. „4 


Z DNIA 


- Maurycy Gofflieh 


W tem miejscu nie będzie mowa o Gottlie- 
bie-maiarzu. o genjalnym uczniu wielkiego 
Matejki, o artyście, który zmarł w 23-cim ro- 
ku Życia, pozostawiając dzieła o historycznej. 
nieprzemijającej wartości. W najzwiężlejszym 
skrócie — będzie natomiast mowa o pierw- 
szym nowoczesnym artyście żydowskim na 
ziemiach polskich, który z pełną i żywą świa- 
domością zdawał sobie sprawę z obu twór- 
czych pierwiastków swej duszy — ze swej ży- 
dowskości i polskości. Zdawał sobie sprawę i 
afirmował tę — w najgłębszej swej istocie — 
tragiczną dwoistość, Maurycy Gottlicb był pier 
wszym, ludzko i narodowo wyzwołonym twór 


cą żydowskim w Polsce, który oba nurty swo- * 


jej krwi, płynące obok siebie raz zgodnie a 
kiedymdziej znów w groźnym poszumie starć 
burzliwych, objął miłosnem ramieniem i przy 
tulił do swego gorącego serca z całą namięt- 
nością Żyda i artysty. Był żydem i był Pola- 
kiem! Tak jest — uświadomił sobie to, co by- 
ło danem rozwinąć w refleksji į uczuciu temu 
pokoleniu, które narodziło się i na arenę pu- 
bliczną wstąpiło wiele lat dopiero po jego 
śmierci. Om nie tuszował żydostwa. ani nie 
zamezywał polskości. W jednym ze swych li- 
stów pisał: „Jestem Polukiem i Żydem i chcę. 
gdy Bóg da, dia dobra obu pracować", Oto cre- 
do nowoczesnego Żyda polskiego. Pełne dumy. 
samowiedzy i siły wewnętrznej, ale też ser- 
decznej prostoty 1 szczerej pokory. Prototyp 
generacji, która swą żydowskość i polskość 
odczuwa nie jako dwa ciężary, z których je- 
den trzeba odrzucić, albo jak zadanie 1 obo- 


wiązek — obowiazek sharmonizowania dwóch 
nurtów duszy, złożonych w nas przez życie i 
historję. 

Nie można służyć „dwom bogom* — powie- 


cie? A oto widzicie, że —-można! Na życiu i 
dorobku twórczym Maurycego Gottlieba widzi 
cie, że służba „dwom bogom“ jest nietylko mo 
liwa, ale nawet i konieczna — pod jednym 
atoli warunkiem: że odbywa się ona pod zna- 
kiem wierności dla własnej duszy į dla wlas- 
nego człowieczeństwa. W życiu nie jest wszy- 
stko tak proste i jednolinijne, jak się to niektó 
rym „mędrcom pańskim“ wydaje. W tych 
sprawach niema: albo—albo. Jak to powie- 
dzial mądrze wielki poeta szwajcarsko- nie- 
miecki Konrad Ferdynand Meyer, o Ulryku 
Huttenie: „Ich bin kein ausgekliigelt" Buch. 
ich bin ein Mensch mit seinem Widerspruch...“ 
Kto wie zaś, czy ta dwoistość, ten dwugłos du- 
szy nie stanowi powiększenia i pomnożenia bo 
gactwa ludzkich wartości j ludzkiego piękna... 
O ile idzie o Maurycego Gottlieba — dorobek 
ljego twórczości z pewnością takim jest przy- 
czynkiem w panteonie malarstwa wszystkich 
czasów j ludów. Pozwólmy mu na siebie dzia- 

— krzepiąc się w słońcu wiecznego Pięknal 

W. B. 
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Zemsta polskiego Adolfa 


P. Adolf Nowaczyński, nazwany przez posła dra 
iThona w jednym z artykułów na łamach „Nowego 
Dziennika“, polskim Adolfem Hitlerem, postanowił 
srogo za to się zemścić, Ta zemsta trochę jest nie- 
zrozumiała, bo przecież nazwanie Hitlerem nie po- 
winno w oczach p. Nowaczyńskiego uchodzić za coś 
nwłaczającgo lub ubliżającego czci. Adolf Hitler jest 
„dntegralnym" nacjonalistą, a więc wyrazicielem te- 
go kierumku, któremu hołduję imci pan Nowaczyń- 
ski. No, ale zemsta jest słodka i p. Nawaczyński po- 
stanowił się zemścić, A uczynił to w sposób wielce 
oryginalny, Oto w nudnym tasiemcu (w niedzięlnym 
mumerzę „Gazety Warszawskiej“) robi p. Nowa- 
czyński to, co Niemiec nazywa „Retourkutsche“:; 
od Hitlera i Goebbelsa wymyśla nietylko Żabotyń- 
sk.emu, ale także Ozjaszowi Thonowi i Feliksowi 
Saltenowi. „Hilleryzm“ Thona polega na tem, że 
dr, Thom napisa! straszliwe słowa: „Musimy sobie 
zastrzec swobodę zachowania wobec Anglji*. a Sal- 
ten napisał jeszcze gorszą okropność: .Judea jest 
starsza niż Anglja, może więc cierpliwie czekać“. 

Panie Nowaczyński. czy pańska zemsta nie wy- 
padła trochę — komicznie? m 
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Przepustki w Sejmie 


(Od naszego sprawozdawcy parlamentarnego) 


Warszawa, 28 lutego 


miejsc z powrotem, i tylko jakiś genjalny par 


Nigdy jeszcze kontrola przy wejściu do gma | lamentarzysta może zorjentować się i domy- 


chu sejmowego nie była tak surowa, jak obec- 
nie, Nigdy jeszcze straż marszałkowska nie 
przeglądała tyle papierów. jak podczas ostat- 
miej sesji sejmowej przy wpuszczaniu siucha- 
cza na galerję. Twierdzy nie strzeże się tak 
skrupulatnie. jak sejm polski. Tuż przy wej- 
ściu znajduje się specjalny pokój komendanta 
straży, jakiegoś pułkownika obwieszonego dzie 
siątkami medalów za rozmaite walki, któremu 
teraz przekazano najważniejszy punkt walki— 
wejście do sejmu. Pułkownik, ubrany w bar- 
dzo oryginalny mundur, ma strzec. by bez pi- 
semnego zezwolenia żadna żywa dusza nie 
wkradła się do sejmu. i 

Opuścił on swoją dawną, ważną misję przy 
drzwiach prowadzących do sali sejmowej, Za- 
niechano tymczasowej mobilizacji straży mar 
szałkowskiej cełem wynoszenia posłów. Opo- 
zycji nie trzeba wynosić na rękach — ona sa- 
ma odchodzi, Skoro tylko zagniewa się. odczy- 
tuje deklarację, śpiewa: „Gdy naród do boju" 
i udaje się do... bufetu. Dziwna rzecz, że z tem 
śpiewaniem ma się rzecz z dnia na dzień go- 
rzej. Przy niskich tonach coś się jakoś zrywa. 
a chórzyści trochę zawstydzeni wychodzą pos- 
piesznie ze sali. 

Zaniedbuje się j drugą funkcję straży mar- 
szałkowskiej wszechwładną oszczędność. 
Przed kilkoma tygodniami. natychmiast po 
posiedzeniu komisji lub sejmu. biegali zwykie 
członkowie straży marszałkowskiej i gasili sa- 
mi światła w korytarzach. zamykałi klozetv: 
szkoda wody. szkoda elektryki. Teraz kancela 
rja sejmowa wydała ważniejsze polecenia. 
Sejm winien być zamknięty, jak ongiś twier- 
dza. Przepustki. specjalne biletv, które trzeba 
oddawać przy wyjściu, paszporty przy otrzy- 
mvywaniu biletów wejścia. krótko — sejm znaj 
duje się w stanie oblężenia, chociaż nikt razem 
z pułkownikiem stojacym na czele straży nie 
mógłby wyjaśnić, dlaczego właśnie teraz tak 
znacznie powiększono kontrolę. 

Czyżby znowu powróciły dni blasku sejmu, 
a posłowie z BB, maja tak dużo do gadania w 
kołach rządowych. że poprostu ludność rwie 
się do nich? Czy może odwiedziny w sejmie 
stały się tak rewolucyjne. że nałeżvy obawiać 
się zamachu na te instytucję przy ul. Wiejskiej? 

Dziesiątki posiedzeń sejmu odbywają się 
przy minimalnym udziale nietylko publiczno- 
ści. lecz także posłów. Posłowie zapisuja się do 
księgi obecnych i szybko biegną do bufetu al- 
bo do restauracji na ulicę, gdzie ceny są tro- 
chę tańsze. Ma się czasem wrażenie, że sam re- 
ferent uciekłby najchętniej z trybuny. Marsza 
łek sejmu spogląda zmęczonemi oczyma na sa 
lę. gdzie uprawia się ustawodawstwo z szyb- 
kością straży pożarnej, 

W loży prasowej — pusto. Z przyczyn 0sz- 
czędności wyłączono megafony i poprostu nic 
nie słychać z tego, co się mówi na sali. Kiedy 
się spoglada z góry na salę, widzi się szereg lu 
dzi, którzy gimnastykują się kilka razy w cza 


śleć. że to oznacza przyjęcie ustawy w drugiem, 
i trzeciem czytaniu. 

Rzadko wdziera się do Sejmu bez pozwole- 
nia straży marszalkowskiej trochę życia z try-, 
buny sejmowej, kiedy mówią o kryzysie, sa 
mobójstwach. strajku węglowym i jego olia= 
rach. Ale trwa to niedługo. Rychło zapisuje się 
mowcę do protokołu, nakłada mu się grzywnę 
50 złotych, a potem jest znowu cicho, robi się 
znowu ustawodawstwo, przemawia znowu ja- 
kiś referent. Posłowie wybiegają ze sali, minia 
strewie siedzą jak na szpilkach, gerja jesî 
pusta, ale straż marszałkowska jest zajęta; 0- 
na strzeże. żeby nikt nie wszedł do gmachu. 
Sześciu ludzi czuwa przy wejściu do gmachu 
sejmowego, reszta jest rozrzucona po całym 
gmachu, a czuwa nad nimi pułkownik, który, 
w sposób wojskowy odbiera od nich raporty: 
Dniem i nocę strzeże straż marszałkowska gmą 
chu. A skutki tego strzeżenia są zapewne wieł 
kie: 

— Życie nie przekracza progów sejmu. Nie- 
ma przepustki... 

Tylko w poczekalni kręcą się nerwowo dwaj 
lub trzej interesenci, szukając protekcji u jad 
kiegoś posła z BB. B. Singer. 

——B—— 


Program dalszych prac Sejmu 


W katowickiej „Polonji* czytamy: Sprawa 
trwania obecnej Sesji parlamentarnej jest te- 
matem ożywionych dyskusji w kołach polity- 
cznych. Na tem tle zarysowały się dwojakie 
pogłoski. Jedni twierdzą mianowicie, że sesja 
bieżąca ma być zamknięta w dniu 18 marca, 
drudzy zaś, że potrwa ona do Wielkiego Wion 
ku, tj. do 22 marca, W każdym razie nie prze- 
sądzając dokładności jednej lub drugiej kate-| 
gorji pogłosek. Sejm nie wyczerpie podczas 
trwania sesji obecnej całego materjału ustawo, 
dawczego, wniesionego przez rząd, w szczegól- 
ności zaś nie załatwi ustawy samorządowej. U 
stawą tą miałaby się zająć osobna Sesja nad- 
zwyczajna, której zwołanie zapowiadają na 
maj. F73 

Stwierdzić trzeba, iż koła zbliżone do rządu, 
zapowiadają zwołanie w ciągu wiosny i lata 
całej serji zesyj nadzwyczajnych. z których ka 
żda ma być poświęcona załatwieniu pewnyc 
poszczególnych spraw, analogicznie do zeszło- 
rocznej sesji kwietniowej dla załatwienia po-] 
życzki kolejowej. Rzecz oczywista, iż są to ty 
ko pogłoski, charakterystyczne jest jednak, że 
Źródłem ich są koła zbliżone do rządu. 

Mówi się również o możliwości zwołania se- 
sji specjalnej, poświęconej wyłącznie sprawie, 
reformy Konstytucji; — pogłoski te są jednak 
bardzo mało prawdopodobne ze względu na o- 
becny stan prac komisji konstytucyjnej. Komi 
sja ta ma jeszcze bardzo wiele materjału do 
załatwienia. do tej pory bowiem przedyskuto- 
wano zaledwie nieznaczną część projektu kon. 


sie posicdzenia, przez powstanie j zajmowanie ! stytucyjnego BB. 


KOMUNIKATY 


— S. K! S. „BAR KADIMAH*. Dziś, o godz. 6 buda 
z referatem z historii Żydów, o 5.30 kurs hebr. 

— EZRA CHALUCOM. Dziś, we wtorek posiedze 
nie sekcji pań, o godz, 7,30. 

— AKAD, ZW, HIT. „GORDONJA”. Dziś, we wto 
rek, o godz. 7 w lokalu „Merkaz Hace:rim*" plenarne 
zebranie członków wraz z referatem prof, B. Axe'ra- 
da n.t. „Nasz socjalizm“. 

— „PRZYSZŁOŚĆ-HEATID" (Zielona 7). Dziś, o 
godz. 7,30 kurs języka hebr, O godz. 8.30 kurs języ 
ka angielskiego (przez p. Girtwagena).) 

— „PROJEKT USTAWY O TYMCZASOWEM 
STOSOWANIU WYJĄTKOWYCH ZASAD BILANSO 
WANIA“, Zorganizowany przez Koło Księgowych 
Zw. Zaw, Prac, Umys. Wieczór Dyskusyjny z refe- 
ratem Dra M. Lustgartena na temat powyższy dziś, 
wę wtorek. Sławkwska 6, I, p., o 7.30 wiecz, Wstęp 
wołny. 


„- ODCZYT FRANCUSKI. Dzisiejszy, wtorkowy, 


publiczny i bezpłatny odczyt, unządzany staraniem 
Alliance Franncaise mieć będzie za temat „LE LIVRE 
DE GUERRE EN FRANCE", Prelegent Prof, B. Ha- 
m.4, (Godz, 6-ta włecz. w sali IV, Gimn., Krupni. 
cza 2, I. p.). 


— WAŻNE INOWACJE. Po wieloletnich bada, 
niach udało się Dr. Breaunlichowi wynaleźć nowy 
środęk, przeciwdziałający kamieniowi nazębnemu. 
Środek ten pod nazwą Sulforicinoleatu zastosowany 
w manej paście Kalodont, usuwa kamień nazębny 
w sposób nieszkodliwy dla cębów., Dzięki tej inou 
wacji usunięta została ostatnia przeszkoda w racjo- 
nalnej pielęgnacji zębów. 381 

— PRZECIWKO GRYPIE PRZEZIĘBIENIU nak 
ży niezwłocznie zastosować tabletki Togal, które 
usuwają te chorobliwe objawy. Nięszkodliwe dla 
serca, żołądka i innych organów. Spróbujcie j prze 
konajcię się sami, lecz żądajcie we własnym intere- 
się tylko oryginalnych tabletek Togal. Do nabycia 
wą wszystkich aptekach, 356x 
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PRZEGLAD 


RYNEK AKCYJ i WALUT 


Warszawa, 29 lutego. 
Na światowych gieldach akcyjnych 
panowała w początku tygodnia ubieglego tenden- 
cja słaba, na co złożyły się najrozmaitsze 


iw Szanghaju, zaostrzenie sytuacji politycznej w 
Niemczech w związku ze zbliżającemi się wybo- 
rami prezydenta, pogorszenie sytuacji w szeregu 
gałęzi przemysłu europejskiego i amerykańskiego 
dip. W końcu tygodnia nastąpiła jednak poprawa, 
'wywoiana zwyżką cen na rynkach zbożowych, ob- 
miżeniem stopy dyskontowej przez nowojorski Fe- 
dieral Reserve Bauk j wiadomością, że Bank An- 
Bielski, który w osiainich czasach zakupił duże i- 
lości złota indyjskiego jest w możności spłacić już 
obecnie pożyczkę francusko- amerykańską w kwo- 
cie 80 milj. L, termin spłaty której przypada do- 
piero w sierpniu br, i że zamierza przeprowadzić 
Kłalszą redukcję stopy dyskontowej z 5 na 4 proc. 

Sytuacja na poszczególnych rynkach  przedsta- 
miała sią następująco: Giełda nowojorska wyka- 
zywała początkowo tendencję słabą, co przypisać 
wależy ogłoszeniu przez prasę cyfr, stwierdzają- 
kych duży: spadek eksportu i dochodu spotecznego 
Stanów oraz wiadomościon o zmniejszeniu się 
sianu zatrudnienia w ciężkin przemyśle oraz o 
spadku przewozów kolejowych. W końcu tygodnia 
kiało się zauważyć lekkie wzmocnienie. Pożyczki 
polskie większym wahaniom me ulegały. W dniu 
24 bm notowano (w nawiasach cyfry z 19 bm.): 
8 proc. Poż. Dillona 57 (57), 7 proc. Poż. Stab, 
54,50 (51.25), 6 proc. Poż. Dol. 55 (55,50), 7 proc. 
(Poż. m. Warszawy 4250 (42) 7 proc. Poż Śląska 
44,75 (44). Londyn wykazywał tendencję niejedno- 
litą, przeważnie mocną przyczem dobrym popytem 
cieszyły się brytyjskie papiery państwowe. Obro- 
ty na giełdach paryskiej i amsterdamskiej były 
muiejsze, nastrój słaby. Giełda wiedeńska ujawni- 
ła dość znaczny spadek kursów. W okresie spra- 
wozdawczym otwarta została po 5-miesięcznej 
przerwie gielda papierów wartościowych w Ber- 
linie. Na początku pierwszego zebrania panował 
nastrój mocny, jednakże pod koniec, pod wpływem 
1iepewnej sytuacji politycznej i gospodarczej — 
nastąpiło ogólne osłabienie, które utrzymało się 
do końca tygodnia. 


Rynek warszawski 


przy- | 
i ięc: wiad i k I i BR > BE. 
O 0 0 nan aan l nych ulegiy również pewnemu osłabieniu. Notowa- 


| 
| 


| 


W dziale akcyj bankowych obniżył się Bank Pol- 
ski przejściowo o dalsze 4 i pół zł. Akcje ie były 
notowane w końcu tygodnia bez kuponu cywiden- 
dowego za rok 1931. za który wypłaca się 12 zł. 
Kursy pożyczek państwowych i listów zastaw- 


no (pierwsza cyira z 20, druga z 27 lutego): akcje: 
Bark Polski 98,00 (z kuponem — 83.00 (bez kupo- 
nu), Lilpop 15,00, Ostrowiec -erja B. 30,50; papiery 
procentowe: 3 proc. Poż. Budowlana 35,25 — 35,25, 
4 proc, Poż. Inwest. 8925 — 88,00. 4 proc. Poż. Dol. 
— 4800 — 48,50, 5 proc. Poż. Komwers. 40,00 
— 40,00, 6 proc Poż. Dol. 56,75 — 57,75, 7 proc. 
Poż. Stabil. 55,25 — 55,40, 4 i pół proc. L. Z. Ziem- 
skie 41,50 — 40,00, 8 proc. L. Z. m. Warszawy 
63,75 — 6200. 
Dolary 

notowano w tygodniu ubiegłym oficjalnie i pry- 
watnie 8,88 — 8,87 3/4 — 8,88, kabel 8,915 — 8,914 
— 892 — 8,918, czeki New York 8,91 — 8,13 — 
8.914. Z dewiz europejskich zwyżkował Londyn z 
30,78 na 31,10, obniżył się natomiast Amsterdam z 
361,10 na 359,80 i Zurych z 174.16 na 17380. Czer- 
wońce sowieckie byly słabe i zaniedbane, Obraca- 
no niemi po 38 — 37 oznlów. Za ruble złote płaco- 
no 493 i pół — 492 — 493 Obroty na giełdzie 
dewiz uległy dalszemu zmniejszeniu. Całe zapo- 
trzebowanie pokrywał Bank Polski przy małyn 
ućziale bunków prywatnych Bilans Banku za dru- 
gą dekadę lutego wykazuje znaczniejszy spadek 
zapasu dewiz zaliczonych do pokrycia o 8,2 milj. 
do 61,2 milj. zł, natomiast wzrost zapasu dewiz i 
walut niezaliczonych do pokrycia o 7 milj. do 123,5 
milj. zł Zapas złota wzrósł o 40 tys., osiągając 
wysoką cyfrę 6023 miij. zł Portfel wekslowy 
zmniejszył się o 5,9 milj., czyli w dwóch ostatnich 
dekadach o 31,3 milj. do 635.9 milj. zł, a pożyczki 
zestawne spadły o 3,9 milj. do 635,9 milj zł. Obieg 
biletów bankowych spadł o 42,6 milj. (w dwóch 
dekadach o przeszło 81 neilj.), do 1312,814,03%6 zł., 
natomiast inne natychniast płatne zobowiązania 
viększyły się o 8,9 miij. do 2439 milj. Stosunex 
procentowy pokrycia ubiegu biletów i natychmiast 
płatnych zobowiązań Banku wyłącznie złotem pod- 
niósł się z 44,73 proc na 10/II do 45,88 proc. na 
20/11. pokrycie kruszcowo- walutowe zwiększyło 
się z 49,89 proc. na 50,56 proc. a pokrycie złoten 
samego tylko obiegu bilstów bankowych z 5419 na 


pozostawał nadal pod znakiem zupełnego zastoju. * 56,35 proc, 


W sprawie podatku 
ochodowego 

Izba Skarbowa w Krakowie nadsyła następujący 
komunikat: 

Podaje się do publicznej wiadomości, że w myśl 
ustawy z dnia 7 listopada 1931 r. o zmianie niektó- 
rych postanowień ustawy o państwowym rodatku 
dochodowym (Dz. U. R. P. Nr, 101 poz. 771) — oso- 
hy, które w ciągu 193] roku otrzymywały wynagro- 
dzene (uposażenia, emerytury, wszelkięgo rodzaju 
wynagrodzenia za najenmą pracę) od różnych służ- 
bodawców, obowiązane są w terminie do dnia 5 mar 
ca b, r. zjożyć władzom podatkowym obliczenie rô- 
żnicy pomiędzy podatkiem dochodowym od uposa- 
żeń, przypadającym do zapłaty według skali art 111 
ustawy o państw. podatku dochodowym, od łącz- 
nego wynagrodzenia otrzymanego w ciągu 1931 ro- 
ku od wszystkich służbodawców razem, a sumą po- 
data potrąconego w ciągu ubiegłego roku przez po 
szczególnych służbodawców. 

Obłiczenie różnicy naieży złożyć na specjalnym 
druku, który można otrzymać w każdym Urzędzie 
skarbowym, w naibliższęj kasie urzędu skarbowego. 
wpłacając równocześnie 1 czwartą część różnicy ty- 
tulem pierwszęi raty kwartalnej, 

Pierwszą ratę kwartalną różnicy można równieź 
wpłacić przez P. K. O. na konto kasy tego Urzędu 
skarbowego, w którego okręgu składający oblicze- 
nie ma miejsce zamieszkania lub pobytu w dniu: 5-g0 
marca b. r. W rym ostatnim przypadku nałeży prze- 
siać obliczenie różnicy wraz z dowodem wpłaty pier 


oo 


wszej raty kwartalnej wprost Urzędowi Skarbowe- 
mu 


Kto nie spełni w terminie obowiązku obliczenia ró 
żnicy ulegnie grzywnie wedlug przepisów art 94 u- 
stawy o państwowym podatku dochodowym. 

Przy obliczamin różnicy nie należy brać pod uwa 
gę dodatku mieszkaniowego, wypłacanego funkcjo- 
nariuszom państwowym i komunalnym, od którega 
pobór podatku dochodowego jest odraczany. a na- 
stępnie umarzany w trybie art, 126 ustawy o pań- 
stwowym podatku dochodowym. 


Od dnia 6-go bm. kupcy i przemysłowcy 
muszą prowadzić wykazy młodocianych 


W Dz. Ust, z dnia 6 iuieęgo 1932 D, U, R. P, poz. 
49, ukazało się rozporządzenie Ministra Pracy. zarzą 
dzaiacę od dnia 6 marca 1932 prowadzenie wykazu 
i spisu młodocianych przez wszystkie zakłady pra- 
cy, a więc również przez przedsiębiorstwa handlo- 
we, zatrudniające w jakimkolwiek charakierze 0S0- 
by młodociane, t. i. osoby, liczące od 15 do 18 lat 
życia wyłącznie. 

Wykaz wedle podanego wzoru „A“ powinien być 
prowadzony w formie książki sznurowej, Do Szmi- 
rowania i przyłożenia pieczęci wykaz powinien być 
przędstawiony Inspekt. Pracy właściwego obwodu. 

Wykaz młodocianych powinien być przechowywa 
ny w zakładzie pracy i ovkazywany na żądanie Or- 
ganu inspkt, pracy. Poza wykazem młodocianych. 
który powinien być prowadzony w formie książki. 
ponadto wszystkie zakłady pracy, a więc również 


GOSPODARCZY 


przedsiębiorstwa handlowe powinny prowadzić spis 
młodocianych według wzoru „B“, który to spis po- 
iwinicn być wywieszony w miejscu widocznem w za 
kładzie pracy. 


O utworzenie kal licytacyjnych 


Związek Izb Przemysłowo-FHandlowych R. P. wy 
stąpił do Ministra Sprawiedliwości o wydanię zarzą 
dzęń, mających na celu utworzenie i prowadzenie 
ha! licytacyjnych w w.ększych miastach. Związek 
Izb uważa, iż obecny tryb dokonywania licytacji w 
mieszkaniu dłużnika nię dopuszcza do udziału w lie 
cytacji szęrszej publiczności, co powoduie, że licytam 
cje nie dochodzą do skutku z braku licytantów, — 
względnie przedmioty sprzedawane są za nieęstosun= 
kowo niską cnę. Temu ujemnemu objawowi, niszczą 
cemu dłużnika i krzywdzącęmu więrzyciela, może 
naby skutecznie zapobięc przez skupienie wszysta 
kich przymusowych przetargów ruchomości w jede 
nem miejscu, dostępnem dla szerszej publiczności, 


Wojna celna trwa... 


Wyścig we wznoszeniu barjer celnych zaczyna 
już prowadzić do absurdu. Jak się dowiaduiemy, rząd 
niemiecki zamierza wprowadzić w najbliższych 
dniach maksymalne cła od przywozu towarów z Pol 
ski. Równocześnie rząd polski przygotowuję poważe 
ną zmianę swej polityki celnej w stosunku do Niem 
miec, —omsyemeh podwyżka odnośnych stawek Ue 
zgodniona zostaje zę sferami gospodarczemi, a prze 
dewszystkiem z samorządem gospodarczym. 

Wprowadzenie tych zmian celnych. jest również 
kwestią najbliższych dni, W tym stanie rzeczy jeste 
śmy Świadkami zaostrzającej się jeszcze bardziej woj 


ny celnej między Polską a Niemcami, 


Plany Ameryki 


Stopa dyskontowa Federal Reserve Bank w Noe 
wym Jorku uległa obniżeniu z 3 i pół do 3 proc. Zam 
rządzenie to pozostaje w związław z nową polityką 
kredytową Ameryki. 

W kołach poinformowanych potwierdza się Wia= 
domcść, że Stimson i Borah przygotowują wieśkś 
plan, celem uruchomienia gospodarki międzymarodo- 
wiej i żę zdecydowani są zaniechać swego dotyci. 
czasowego oporu przeciwko daleko idącemu rozwią 
zaniu kwestii długów. Oczekują oni tyko porozumże 
nia się Europy na konfereucji reparacylnej, poczem 
przez rozwiązanie reparacji w Europie dążyć będą 
do zwiększenia możliwości zbytu towarów. Bez tegw 
rodzaju założenia sądzą w Ameryce, w nizęciwień- 
stwie do poglądów dawnielszych że istotnie ożylwie 
nie gospodarcze nie będzie możliwe. 
|= zam —. m ii" —_ _—- || ooaDój 


LEKARZ - DENTYSTA 


B. GOLDOEWICHT - RORNSTEINOWA 


WADOWICE, TATRZAŃSKA 4. 
ordynuje od godziny 2—6 popołudniu. 
UPRAWNIONY TECHN. 


DENTYSTA JÓZEF ZIMETBAUM 


wykonuje 


KORONY PORCELANOWE ORAZ MOSTKI 


według najnowszych metod 


KRAKÓW, ULICA WIŚLNA 9. TEL. 130-16 


ADWOKAT Dr. LEON KOHN 


prowadzi kancclarję adwokacką 


w Krakowie, Dietlowska 47 
(pasaż LindenbLuma) — Telefon 105-39 


Podziękowanie. 
WPanu Drowi JAKÓBOWI FEDERGRUENOWI, 
lekarzowi w Kętach, za nader troskliwą opiekę pod- 


ër 


czas choroby błp. naszej ukochanej Matki Sisli 
Scumteidierowej skladają najserdeczniejsze „Bóg Za- 
plać“ = 

554x Górki | Symowie. 
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Gzy władze stały na wysokości zadania 
podczas ekscesów listopadowych? 


Odpowiedź ministra spraw wewn. na interpelację Koła Zydowskiego 


W odpowiedzi na interpelację posła Grinbauma 
i tow. z Koła żyd, w sprawie ekscesów antyżydo- 
wskich w listopadzie 1931 r. p. Minister Spraw 
(Wewnętrznych przesłał Marszałkowi Sejmu pismo 
„treści następującej: b 

W związku z interpelacją posła Grinbauma i 
tow. z dn. 18 grudnia 1931 w sprawie ekscesów 
entyżydowskich w listopadzie 1931 r. skierowaną 
do mnie przy piśmie z dn. 11 stycznia br. L. P. i 
WII 101 PP, mam zaszczyt udzielić następującej 
odpowiedzi: 

Rzeczona inierpelacja jest bezprzedmiotową, al- 
bowiem zagadnienie eksczzów antyżydowskich nie 
których grup studentów wyższych uczelni w li- 
stopadzie 1931 r. zostało już wszechstronnie oświe- 
tone ze strony Rządu zarówno w enuncjacji Mi- 
mistra Spraw Wewnętrznych z trybuny sejmowej 
Av dn. 7. 11. ub. r. jak i w odpowiedziach na inte"- 
pelacje w tej samej materji z dn. 4. 11. i 6. 11. ub 
toku. 

W interpelacji — panowie inierpelanci usiłują 
stworzyć tezę, że organy bezpieczeństwa w nie- 
których miejscowościach nie przewidują wcześniej 
iahcji prewencyjnej odnośnie utrzymywania ładu 
i porządku na swym terenie i że uzależniają one 
ewój obowiązek zabezpieczenia życia i mienia o- 
bywateli- żydów od uzyskania w tej mierze każ- 


dorazowo wyraźnych instrukcyj władz central- 
„nych. 
| Przypuszczenia powyższe są bezpodstawne. 


Znajdują one zresztą złprzeczenie w samej inter- 
pelacji, w której powiedziane jest „stanowcza po- 
„stawa władz podziałała natychmi'st* j że „wy- 
(dane zostały ostre zarządzenia — i ekscesy u- 
stały”. " 

Przytoczone przez interpelantów przykłady w 
prawie zajść we Włocławku nie usprawiedliwia- 
ją absolutnie obaw interpelantów co do poczucia 
obowiązku władz bezpieczeństwa w niekiórych 
miejscowościach kraju w tej mierze. Wystąpienia 
artyżydowskie we Włocławku nie przybierały 
charakteru jakichkclwiek zorganizowanych eksce- 
sów; polegały one na jednostkowych i nagłych za- 
zí pkach nieodpowiedzialnych wyrostków, o któ- 
rych poszkodowani najczęściej nie meldowali po- 
licji W trakcie likwidowania zajść policja prze- 
kazała Sądowi Grodzkiemu za zakłócenie spokoju 
6 stawianie oporu władzy 17 osób, w tem 7 osób 
rewodowości żydowskiej. 

Za ciężkie pobicie zaś niejakiego Dorlimana 
sprawca został natychmiast osadzony w areszcie 
i przekazany sędziemu śledczemu Informacje na- 
tomiast interpelantów, oparte wyłącznie ua rela- 
ujach tyg. „Włocławker Sztyme". odbiegają znacz- 
cie od istotnego przebiegu zajść we Włocławku. 


Co się tyczy zajść w Wilnie, to na zasadzie o-* 


pinji, wydanej przez specjalnie powołaną przez p 


Wojewodę Wileńskiego, komisję — bezpośrednio 
pc zajściach, stwierdzam, że w postępowaniu lo- 
kalnych władz administracyjaych i organów po- 
licji państwowej nie można się dopatrzeć tenden- 
cyjnie nieprzychylnego ustosunkowania się do 
ulodzieży żydowskiej, natomiast w pierwszym 
okresie był pewien brak przenikliwości i zdecydo- 
wanej postawy w stosunkn do młodzieży obu ua- 
rodowości. 

Przechodząc do konkretnych zarzutów, wysunię- 
tych przez interpelantów, stwierdzam, że: 

1. Niezgodne z prawdą jest twierdzenie inter- 
pelantów, jakoby Starosta Grodzki w Wilnie u- 
dzielił zezwolenia na demonstrację, w czesie któ- 
rej padały okrzyki: „Precz z żydami!" Demonstra- 
cja w dn. 10. 11. ub. r. powstała samorzutnie z i- 
ricjatywy akademickiej młodzieży chrześcijańskiej 
celem uczczenia pamięci zabitego kolegi. Do de- 
monstracji tej przyłączyły się męty społeczne, kió 
re wykorzystały moment pochodu i niemożność o- 
bjęcia przez policję wielkiej przestrzeni * wybiły 
szyby w szeregu sklepów żydowskich. Przywoła- 
ne niebawem oddziały policji położyły kres zaj- 
ściom, a przytrzymanych orzezazały władzom 
sądowym. 

2. Użycie przez policję środków przymusowych 
było utrzymane w granicach przepisów j nie no- 
siło żadnego charakteru znęcania się 

3 Usunięcie młodzieży żydowskiej z lokalu 
Związku Studentów — Żydów. wywołan: zostało 
brakiem należytego zorjentowania się w sytuacji 
oficera policji, który za to został ukarany. 

Zresztą całokształt omawianych zajść jest prze- 
dmiotem dochodzenia, prowadzonego przez proku- 
rałora SO w Wilnie. które m in. ma na celu u- 
stalenie zachowania się w tym czasie również niż- 
szych funkcjonarjuszy administracji į policji. Pod- 
czas całego okresu zajść poiicja zatrzymała ogó- 
łem 126 osób. w tem 34 osoby narodowości żydow 
skiej Należy bowiem zaznaczyć, v czem interpe- 
lenci nie wspominają — że pod.zus zajść miały 
również miejsce liczne wypadki pobicia chrześci- 
jan przez mlodzież żydowską. Tem się tłumaczy, 
że na 55 osób, które zgłosiły ię na Pogotowie 
Ratunkowe, względnie do szpitali. było 22 chrześci- 
jan. Osoby, zatrzymane w czasie zajść, przekaza- 
na zosiały władzom sądowym, które w 3% wy- 
podkach wyloczyły sprawy przed sądem grodzkim 
a w 8 wypadkach — przed Sądem Okręgowym 

Twierdzenie więc interpelantów. jakohy wśród 
wladz administracyjnych i organów policji pań- 
stwowej w niekiórych miejscowościach ujawniał 
się brak poczucia odpowiedzialności za bezpieczeń 
stwo życia i mienia obywateli—Żydów, jest nie- 
zgodne z rzeczywistością. 


(—) Bronisław Pierucki, minister- 


Nr. 62. 


Na marginesie poglesek o Abbas Hilmim 


Łondyu (ŻAT). Półoficjalny organ Urzędu Kolonja! 
nego „Near East and India Magazie* porusza w ar- 
tykułę wstępnym różne pogłoski w sprawię pianó 
i intencyj b. wice-króla Egiptu Abbasa Hilmi'ega o 
uzyskanie tronu Syrji oraz zwołanie arabsko-żydow 
skiej konferencji Okrągłego Stołu, Pismo nadmienia, 
iż pogłoski tę zaczęły krążyć po zawarciu układu z 
Abbasem Hilmi‘m, w myśl którego Hilmi otrzymu:» 
roczną pensję rządu egipskiego w wysokości 30.000 
f szt, i zrzeka się wszelkich roszczeń do tronu ©xip- 
skiego. Zdaniem pisma, ani w Turcä, ani w Palesty- 
nie nie dodawano ex-chediwowi otuchy w kierunku 
ręaiizacji jego proiktów i że znane pogłoski są upor 
czywe, szczególnie w odniesieniu do Syrii. Głów 
wnem źródłem tych pogłosek były dwie wizyty: je- 
dna, którą Abbas Hiimi złożył u Wysokiego Komi. 
sarza Syrii, Poncota, druga zaś wizyta premiera E- 
giptu w Jerozolimie i Bejrucie. „Near East“ zape- 
wnia. że tedynym celem podróży egipskiego premie» 
ra było załatwienie spraw celnych. 


Kair (ŻAT). Cała prasa egipska, zarówno popiera 
jaca rząd Zidki paszy, jak i opozycyjna. ironizuję aa 
temat twierdzenia, iakoby jedynym celem podróży 
Zidki paszy miała być reguiacja kwestyj celnych. 
Prasa jednomyślnie podkreśla, iż redukcja taryfy cel 
nej na okres 6 miesięcy letnich właściwie nie ma ża 
dnej realnej wartości gdyż eksport pomarańczy, któ 
ry głównie ucierpiał na skutek podwyżki cła, w okre 
sie letnim jest wogóle bardzo nieznaczny. Zręsztą 
prasa nie daje wiary. aby premjer podejmował pod- 
róż do sąsiędnich krajów w sprawie tego rodzaju. 
co reguiacia taryfy ceinej. Cała prasa egipska. zwła 
szcza zaś opozycyjna (watdystyczna) ostrzega pre» 
mjera przed popieraniem awanturniczycb platów Ab 
basa Hilmřego, oraz przed powtórzeniem błędu, po- 
pełnicnego przez zawarcie układu ze zdetronizowa= 
nym chediwem, 

——O$0— 


W TRANSJORDANJI został wydany zakaz eks- 
portu zboża, Nędza wśród ludności arabskiej przy- 
biera zastraszaiące rozmiary. Ceny znacznie spadły. 
Za wielbłąda płaci się poniżęi 3 f, szt.. 


W KISZYNIEWIE władze skarbowe wystaw:ly na 
licyracię synagogę miejscową — wbrew przepisom, 
zwalniającym synagogi od podatku. Dopiero wsku- 
tek :nterwencji w ministerstwie podatki zostały u= 
morżone i iclytacja nie odbyła się. 


PROJEKT USTAWY O GMINACH ŻYDOWSKICH 
w Prusiech jest przedmiotem surowej krytyki całej 
prasy żydowskiej w Niemczech Szczególne nieza- 
dow wenie budzi punkt, mówiący o możliwościach 
występowania z gmin żydowskich, oraz ograniczenia 
praw żydowskich członków gmin, będących do nie- 
dawna obywatelami państw obcych, 


NA POŁUDNIU STANÓW ZJEDNOCZONYCH da 
je się ostatnio zauważyć agitacja antysemicka upra- 
wiana w kościolach i przez radjo. Głównym organi- 
zatorem tęj akcji jest niejaki Dr. Hess, który obie- 
żdża Stany południowe i występuje przęciwko md- 
ności żydowskiej. 


FRANCISZEK WERFEL 


Copyright by „Renaissance“ Stanisławów-Wiedeń 


Rodzeństwo Pascarella 


53) 


(Die Geschwister von Neapel) 


Autoryzowany przekład Leona Templera. 


Zdawało się, jakby Placido słuchał wszystkich 
pomysłów bardzo uważaie: 

— Twoje wnioski, Zia, są poczęści bardzo słu- 
szne. Ale jedna rzecz jest wykluczona  zupełnie.- 
Ciężary nie mogą być rozdzielone niesprawiedli- 
wie między was, dziesyczęta, a nas braci. Co się 
tyczy Giuseppa zgadzam się bez zastrzeżeń z Rug- 
gierem i Irydą. Giuseppe pójdzie sobie, Priscilla 
zostanie... A ty, Gracja? Co ty powiesz? 

— Ja? — Gracja wyrwała się przerażona z za- 
rcyślenia głębokiego. Uśmiechnęła się jak niewwa- 
żnie przysłuchujący się człowiek, który choe do 
wieść, że sprawa zajmuje go bardzo: 

— Ja,.. Trzeba będzie pomyśleć o zawodzie ja- 
kim... Nieprawdaż? 

Placido przystanął na chwilę, poczem powie- 
dział bez nacisku: 

— Maestro Capironi ? 

— Nie, nie.. Wiesz przecież, ojciec.. Ja też nie 
nadaję się do takich rzeczy... Ale.. Cioteczna sio- 
stra Marja zdała egzanin państwowy z języka 
francuskiego.. Udziela teraz lekcyj dobrze opłaca 
nych.. Gdybym . więc naprzykład egzamin z języ- 
ka angielskiego.. 


— Egzamin wymagałby trzech lat pilnej nauki, 
Graja. 

— Tak?.. Trzeba więc będzie pomyśleć o czem 
innem.. Ach, Placido, wybacz.. Głowa pęka mi z 
bólu... Jak na niunie, było tego trochę zawiele... 

I Gracja nie wspomniała ani słowem o grzechu 
ostatków, a przecież wkoło tego toczyło się życie 
w ostatnich dniach. Okropay cud tego ranka w 
straszliwem widmie rozczymił to co minęło. Choć 
narada rodzeństwa nie odbywała się bynajmniej 
w formie niedbałej, ale w parlamentarnej raczej. 
mimoto osobliwie uroczyste wrażenie wywarło, 
kiedy Lauro zerwał się z miejsca i cichym głosem 
odsłonił tajemnicę: 

— Graja ma słuszność, moi państwo! Trzeba 
koniecznie pomyśleć o zawodzie Myślę, że i Placi- 
do chce nam wskazać tę drogę. Jest oczywiście 
rzęczą najzupełniej niemożliwą, żebyśmy, syno- 
wie, nadal być mieli ojcu ciężarem. Sześcioro dzie- 
ei w domu, to nie uchodzi! Z dniem dzisiejszym 
musimy skończyć ze studjami! Czy kto sprzeciwia 
się temu? Nie.. Ja chciałby a — jednakże tylko za 
waszą zgodą — a więc ja bardzo chciałbym wsią- 


pić — jeśli nic mię macie przeciw temu — do za- . 


konu franaiszkanów .. ' i A 

Żeby jednak nie ściągnąć na Siebie podejrzenia 
jakiegoś niezwykłego ustroju duszy albo zgoła po- 
sądzenia o skłonności do mistycyzmu, dodał Lau- 
ro porwany wstydem skwapliwym: 

— Dzięki przypadkowi mówiłem już z prowin- 
cjałem minorytów. Jutro odwiedzę go, jeżeli zgo- 
dzicie się na to. Nie wielkiego. To zawód jak każ- 
dy inny. Nadaję się może do tego. Proszę was, nie 
naśmiewajcie się ze mnie! Ale w tych warunkach? 
W danym razie nie byłbym już ciężarem rodzinie. 
Myślę, że ojciec nie będzie już teraz czynił wstrę- 
tów. 

— Ależ Lauro... i 

Gracja mimowoli roześmiała się naprawdę. Wi- 
działa wszak Laura na sali balowej w hotelu Ber- 
tolini, widziała w koślawem czaku papierowem 
na głowie, ramię przy ramieniu z panem Gia- Gia. 
Annunziata zaś ogarnęła brata ciężkiem spojrze” 
piem, spojrzeniem mamy, dohytem ze świata gro” 
bów. 

— Rozumiem cię. Lauro — rzekł Placido i rów: 
nież powstał z miejsca — twoje oświadczenie 'jest 
dla mnie niespodzianką, ale doskonale pojmuję 
twoje pragnienie. Wiesz chyba, dlaczego myślisz 
właśnie o takiej przyszłości. Dobrze! Muszę jed- 
nak powiedzieć, że twój zamiar wstąpienia do kla- 
sztoru w obecnem naszem położeniu oznacza pO- 
stanowienie ucieczki Powiadasz, że chcesz ojcu i 
rodzinie ulżyć ciężaru. zarazem jednakże sam się 
uwalniasz od powinności wobec ojca i rodziny. 
Trudno mi... 

Lauro przerwał mu, nie pozwalając dokcńczyć 
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Gala EL 


Z SALI ODCZYFOWEJ 


„Polska w zmaganiu się 


„NOWY DZIENNIK” środa 2. HI. 1932 


swa przyszłość 


Odczyt b. ministra przemysłu i handlu inż, O: 


Na tle swej niezmiernie ciekawej książki p. 
t. „Dysproporcje'. która niedawno ukazała 
się nakładem T. S, L.. rozsnuł b. min. prze- 
mysłu i handlu. a obecnie naczelny dyrektor 
zakładów mościckich inż, Eug. Kwiatkowski, 
niemniej cwekawy odczyt n, t. „Polska w zma- 
ganiu się o swą przyszłość” Odczyt odbył się 
w ubiegłą niedzielę w sai: Domu Katolickiego 
przy dość znacznym udziale inteligencji, 

Na podjum, przed trybuną i dwoma mikro- 
fonami (odczyt transmitowany był przez ra- 
djo na całą Polskę — z wyjątkiem Poznania!). 
stanął bardzo przystojny, młody jeszcze męż- 
czyzna i przez blisko dwie godzmy roztaczał 
obraz przeszłości Polski, ujęty ze stanowiska 
gospodarczego, z nieubłagana prawdą i odwa- 
ga kreślił obraz aktualnych trudności państwa 
polskiego, x wreszcie dawał wskazania na 
przyszłość. Napięciem ideowem tematu nawią- 
zywał odczyt p. Kwiatkowskiego — do pisa- 
rzy politycznych polskich wieku XVI. Był to 
jakby Andrzeja Frycza Modrzewskiego traktat 
„O naprawie Rzeczypospolitej”, zastosowany 
do potrzeb wieku XX i do Polski odrodzonej. 
Ustami b. min. Kwiatkwskiego przemawiał 
Skarga, który — ukończył politechnikę. Bo- 
daj też czy nie na modłę Skargi powstał 
tardio plastyczny obraz obecnego położenia 
Polski: tłum ludzi stoi po szyję w wodzie. za- 
grażającej ich życiu, a tu nagle ktoś z tłumu 
zgubił — złotówkę. I wszyscy rzucają się na 
poszukiwanie złotówki, zapominając o rzeczy 
głównej, o niebezpieczeństwie życia. Czy nie 
przypomina to obrazu tonącego okrętu z ka- 
zania Skargi „O miłości Ojczyzny”? 

Polska musi utrwalać byt niepodległy 
taki mniej więcej byl bieg myśli odczytu — 
wśród warunków niesłychanie trudnych. Po 
wojnie światowej, gigantów, toczy się — pre- 
legent cytuje słowa Chamberlaina — bójka 
Pigmejów na noże. Wojna gospodarcza wszyst 
kich przeciwko wszystkim. W tej sytuacji mu 
simy mmeć odwagę Spojrzenia prawdzie w o- 
czy. Kierować się musi Połska instynktem ro- 
zumu, nie instynktem emocji. Polska choć 
jest szóstiem z rzędu mocarstwem europej- 
skiem, zaliczana bywa przez ekonomistów do 
t zw. Europy B, do niższej kategorji państw. 
Pod wzgłędem rozwoju ekonomicznego Stoi: 
my znacznie niżej od innych. Wartość pro- 
dukcji rocznej na jednego człowieka w Pol- 
sce wynosi 300 złotych, w Austrji 600 w Niem 
czech 1000 złotych. Nasz obieg banknotów w 
| c. R WNE | | R 0 ii poc | 


zdania: 
— Dość! Masz najzupełniejszą słuszność, Placi- 


du, Cofam wszystko Powiedz ty, co mamy zrobić! , 


Usiadł a Placido wciąż jeszcze stojąc, 
dził: 

— Przedewszystkiem musimy zdać sobie najzu- 
pełniej jasno sprawę z tego, co się stało. Ojciec 
nie powiedział wszystkiego. Nie mógł wcale 
wszystkiego powiedzieć, bo sam jeszcze nie prze- 
widuję następstw Nie znam się na sp'awach han- 
dłowych. Ale tyle wiem i ja, że firma ręczy wie- 
rzyciełom na wszelki wypadek Firma zaś to nasz 
ojciec, choćby osobiście był niewinny, choćby padł 
ofiarą zbrodni. Nie może ny pojąć wcale, jak stra- 
sznie przedstawia się położenie papy Jesli policja 
Irzyłopie Batielioriego — co uważam za rzecz 
wykluczona — skandal przybierze olbrzymie roz- 
miary, a zarazem ulegnie zagładzie i nazwisko oj: 
ca i interes Jeżeli sprawa utknie na mieliźnie bę- 
dzie gorzej jeszcze Bo skoro ojciec ukrywać bę- 
dze istotne położenie, nie jest rzeczą wykluczoną, 
że wystąpią przeciw niemu z powództwem do sądu 
i że przegra sprawę. Mielibyśmy więc przypatry- 
wać się tylko, albo w najlepszy.n razie tylko gło- 
dem przymierać į wałęsać się w podartych bu- 
tach? My. co nas dotychczas żywiła praca ojca 
a więc dzielimy też i odpo riedzialność? Byłoby 
to rzeczą nikczemną i podłą Nie. musimy przedsię- 
wziąć krok gwałtowny. by ojciec Znaleźć w nas 
mógł wyrękę. Musimy rychlo osiagrąc to. żeby- 
śmy mogli pospieszyć mu z pomocą. Jesi ras prze- 
cież trzech mężczyzn (C. d n). 


wywo- 


ÓW . 


okresie dobrej konjunktury, w-r, 1928, wyno- 
sił zaledwie 50 zł. na głowę, gdy w przedwo- 
jennej Rosji wynosił 84 zł. w dawnej Kongre 
sówce przeszło 100 zł, gdy w Niemczech wy- 
nosi 200 zł, w Austrjj — 250. Tak wygląda 
nasza dynamika materjalna i gospodarcza. 
Ale to nie jest jedyna zapora na drodze do 
ugruntowania naszego rozwoju. Dalsza zapora 
tkwi w błędach, wynikających z „atawizmu 
przeszłości". Tu następuje namiętny akt oskar 
żenią dawnej szlachetczyzny, egoizmu. sobko- 
| stwa, ciasnoty umysłowej dawnej szlachty 
polskiej. która cały ciężar podatków Spychała 
| na tych co nie mieli z czego płacić — na lud- 
ność miejską. Czy przypadkiem nie jest to za- 
rzut, który odnieść można i do czasów dzisiej- 
szych?.., 
Woma dopelniła miary gospodarczego zni- 
Długoletnia niewoła przynio- 
trudności, 


szczenia Polski. 
sla w rezultacie mnóstwo nowych 
m. in, rozogniła kwestję żydowską. 

Jakież jest wskazanie w chwili obecnej? Pol- 
ska otrzymała w spadku po zaborcach dwa 
szczero-złote dukaty: Pomorze i Śląsk. Bez 
Gdyni i Pomorza niema zjednoczenia, bez Ślą- 
ska niema potęgi mocarstwowej Państwa Pol- 
skiego. Silni na Zachodzie! — oto hasło, Trze- 
| ba się otrzasnać z psychozy wyczekiwania cu- 

du i wspólnym wysiłkiem przystąpić do bu- 
| dowania Polski demokratycznej, zorganizowa- 

nej, solidarnej i wewnętrznie silnej. 

Lubimy doszukiwać się wszędzie momentów 
| „żydowskich“. Czy były otóż w odczycie p 
mm. Kwiatkowskiego. poza ową wzmianką © 
rozognieniu kwestji żydowskiej — jeszcze ja- 
kieś momenty żydowskie? 

W odczycie nie było. Są natomiast we wspo 
mnianej już na wstępie książce p, Kwiatkow- 
skiego, której odczyt był zwięzłym skrótem. 
I z temi właśnie momentami żydowskiemi w 
„Dvsproporcjach* wypadnie się jeszcze DN 
wić, Kiedyindziej. 
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k WTOREK, 1 MARCA. 

| Kraków (3128) 11,45 Przegl. WSA 11,58 Sygnał, 

| hejnał, 1210 Gramof, 13,10 Kom. meteor. 13.15 Ko- 

| mun. gosp. 13,40 Pogad. roln. (z muz.), 15,15 „Ch wil 
ka lolnicza”, 15.25 „Jak urządzić kuchnię nowocze- 
sną w nowych i starych donach“ — p. M. Chmie- 
leńska, 15,45 Giełda pieniężna, komun. dla ryba- 
ków, 15.50 Dla dzieci (feljet.) „Na obczyżnie" i 
„Śmiech i lzy“. 16,20 „Język dzisiejszy i jego wa- 
dy“ — prof A Kryński, 16,40 Gramof. 17.10 „Co 
to jest poprawność mowy“ — prof. St. Słoński; 
17,35 Koncert symf. Filh warsz.: dyr. J. Bojano- 
wski; E Horodyski (fort), (Massenet, Franck, 

Wof), 18,50 Rozmait komun 1905 Giełda zboż., 


19,10 „Polska, a Słowiańszczyzna* — wygł. 
W. Semkowicz, 19,30 Wiadom. sport, gramoi,, 
dziennik pras. 20 Feljet. „Miłość — czystością ję- 
zyka“ — J Kaden- Bandrowski, 20,15 Koncert po- 
pularny: ork, R. P, dyr. J. Ozimiński: Wagner, 
Schubert. Paganini, Moszkowski, Grieg. 21.55 Skrz. 
poczt. techn. 2210 Arje operowe — wyk. Dr. W. 
Roessler- Stokowskiej, 22,40 Komun. 2450 Wiadom. 
kieżące, 23 Muz lekka, 24 Hejnał. 

Katowice (408,7) 11.45—14.55 p, Kraków i Kom. 
gosp 15.05 Muz 15,15—19,05 p Kraków. 1905 Od- 


cirek powieści. 19,20 Odczyt. 1940 Kom sport, 
16.45—24 p. Kraków 
Lwów (380,7) 11,45—179,10 p. Kraków 1910 „Z 


zimowej włóczęgi po Karpatach‘ - prof J B., Li- 
waczyński, 19,25 Gramof 19.30 Wiadom. sport, 
13.45—24 p. Kraków 
Sztutteard (3605) 17. 19.35, 20.00. 22,45, 23,05 Muz 
Rzym (441,2) 1215, 17,30. 20,45 Muzyka. 
Wiedeń (516,4) 11.30. 17 21.10 Muzyka. 
Budapeszt (550.5) 12,05. 17, 19,40, 21 Muzyka. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 
R. SCH: „Wiad Literackie Warszawa. Sienkie- 


wicza 1; . Przegl Współczesny” Kraków, św. 
Tomasza 32 
„JOSSŁ*: Palestyńsko Polska izba Handlowa, 


Warszawa, Królewska 43 m. 4 


Dr. | 
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ROZMAITOŚCI 
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Dziesięciu mężów pani Bankhead 

Onegdaj przybyła do Paryża pani Eugerja Ban- 
khead, która z dumą może o sobie powiedzieć, że 
się już rozwiodła z dziewięcioma mężami bo 
Paryża przybyła, by po raz dziesiąty wyjść za 
mąż. Ciekawą jest rzeczą, że dziesiątym je; męż»n 
jest właściwie — pierwszy jej mąż. Zisciło się 
więc stare przyslowie trancuskie „On revien' lon- 
jours a ses premiers amours“. 

Eugenja Bankhcad jest oórką kupca i kobiutą 
bardao piękną. Jej Siostra w słynna diva ope- 
retkową w Nowym Jorku. Eugenja oddawała się 
namiętnie sportowi. Zakochał się w niej mlody 
adwokat i namiętny sportsmen Edward Hoyt, 
ale rodzice sprzeciwili się temu małżeństwu. E- 
dward Hoyt w rozpaczy zrzucił się z dziewiętna- 
stego piętra jakiegoś drapacza chmur. Losy wi- 
docznie chciały, by Hoyt spadł na namiot rozpięty. 
na arasie owego drapacza chmur. Wkrótce Euge- 
nja stała się panią Hoyt. Małżeństwo trwało tylko 
cztery miesiące, a po rozwodzie w Reno, tym raju 
rozwodów amerykańskich, wyszła Eugenja po raz 
wtóry zamąż za Lawsona Butia. Znowu po czte- 
rech miesiącacn nastąpił rozwód w Reno. Po 
dwóch latach wychodzi Ewgenja po raz trzeci za 
mąż za jakiegoś kupca. W tem małżeństwie wy- 
trwała już półtora lat. Nasiępnie wyszła za mąż 
za posła, potem za bankiera, potem za wielkiego 
kupca, potem za właściciela dóbr, a potem za a- 
ktora Teraz nasiępuje punkt kulminacyjny jej 
przygód małżeńskich; wychodzi za mąż za sedzie- 
go z Reno. Piękna Eugonja tyle razy była jego 
klijentką, aż wreszcie stała się jego Żoną. 1 to 
małżeństwo trwało „tylko* 'półtrzecia lat. Teraz 
dowiedziała się, że jej pierwszy mąż adwokat 
Hoyt ciężko zachorował w Paryżu. Ni namyślając 
się długo, pojechała do Puryża, by pielęgnować 
swego pierwszego męża, za którego też wyszła za 
mąż, po raz dziesiąty stając na kobiercu ślubnym. 


Sowiety przygotowują wyprawę 


do stratosfery 


W Leningradzie pracuje się. obecnie nad nowym 
balonem powietrznym, który na wiosnę 1983 roln 
wzniesie się ponad 20 klm. wzwyż. Balon wzono” 
wany będzie na „Norwagji* Nobilego i wypełnio- 
ny będzie tylko w jednej dwunastej azęści tlenem, 
ponieważ gaz ten na wysokości 20,000 metrów 
rozszerza się 15-krotmie, Kajuta henmetycznie zam- 
knięta, będzie miała kształt elipsoidu o średnicy 
dwóch metrów. Powrót balonu na ziemię nastąpić 
ma przez rozdarcie pokrywy, przez co balon 
mienić się ma w olbrzymi spadochron. By uniknąć 
siły zderzenia się z ziemią, będzie kajuta zaopa- 
trzona w amortyzator. Wzlosu dokonać ma inż. 
Wasenko, konstruktor tego balonu. Towarzyszem 
jego będzie doświadczony lotnik, 
TEES 
SPRAWY EMIGRACYJNE 


MĘŻOWIE OBYWATELEK AMERYKAŃSKICH. 
MOGĄ WYJEŻDŻAĆ DO ST. ZJEDN. 

Jak informuje Syndykat Eunigracy yjny, konsulat 
amerykański udziela obsenie wiz na wjazd do 
Stanów Zjednoczonych mężom obywatelek amery- 
kańskich, którzy w roku ubiegłym nie mogli uzy- 
skąć wiz, skutkiem pamającego w Ameryce bezro- 
bocia. 

W związku z tea zainteresowani powiuni na- 
tychmiast poczynić odpowiednie kroki aby Żony 
ich nadesłały z Ameryki listy gwarancyjne, tj. za- 
świadczenie z banków o złożonych - 
ściach, oraz zaświadczenia od pracodawców. 

Dokumenty te nadsyłać można bądź na ręce wy” 
jeżdżającego, bądź też wprost do konsulatu ame- 
rykańskiego. Osoby, które otrzymają listy gwaran- 
cyjne, powiuny zwrócić się do konsulatu amery- 
kańskiego w celu uzyskania nowej karty wstęgaa. 
Wiży mogą być udzielane również mężom obywa- 
telek amerykańskich, tórzy dotąć wogóle nie za- 
biegali o ich otrzymanie 

WYJAZDY RODZICÓW DO DZIECI 
W AMERYCE, 

W najbliższym czasie rozważony ma być przez 
parlament Stanów Zjednoczonych projekt udzie- 
lania wiz wjazdowych, pozą wyznaczoną  kwetą, 
rodzicom w wieku powyżej lat 60, udającym się do 
dzieci, posiadających obywatzlstwo amerykańskie. 

Projekt ten prawdopodobnie zostanie  przyjęśz 
i rodzice, pragnący wyjechać do swych dzieci- o- 
bywateli amerykańskich. nie będą napolykać na 
większe trudności 
| | = <G A. 3 O OODOAO O oo 

PROF. ERNEST BERNSTEIN zmarł w Berlinie w 
71 roku życia. Prof, Bernstein był znakomitym che- 
mikiem. a ego dzieło o technologii materjałów pale 
nych jęst najwybiinięjszę w te; dziedzinie. 
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Nowa sensacja z WidzewskąManufakturą 


konsu! zngielski w Łodzi bedzie pociągniety do odpowiedzialności 
za działanie na szkode „Widzewskiej Manufaktury 


Niezwykłą sensację w Lodzi wywołał fakt ogło- 
szenia upadłości firmie „Setam* przez p. Ernesta 
Gilberta, konsula angielskiego w Lodzi, a zara- 
Am przedstawiciela firmy „Thomas Ewers et Co 
Manchester". 55 proc udziałów f. „Setam“ znajdu- 
w się w posiadaniu Widzewskiej Manufaktury. 
Wobec tego, jak podaje niemieckie pismo łódzkie 
¿Freie Presse” odbyło się posiedzenie Rudy Nad- 
zorczej Widzewskiej Manufaktury, na  którem 
wpłynął sensacyjny walosek o pociągnięcie p. 
Fonsula Ernesta Gilberta do  odpowiedzialności 


Szaika opryszków w 


karnej ponieważ jako przewodniczący Rady Nad- 
zorczej Widzewskiej Manufaktury ogłoszeniem u- 
p:dłości Í. „Setam* świadomie działał na szkodę 
interesów Widzewskiej Manufaktury, 

Podobne wykroczenia na mocy ustawy o spół- 
kech akcyjnych podlegają karze do 50 tys. zł grzy- 
wry oraz karze więzienia do 2-ch lat. W sprawie 
powyższej zwołane zostało na środę specjalne po- 
siedzenie Rady Nadzorczej Widzewskiej Manufak- 


Wilnie 


porwała chłopca 


dia wymuszenia od rodziców okupu 


Ouegdaj ulice miasta Wilna były widownią nie- 
zwykłęgo zajścia. Do grupy uczniów żydowskich, 
wracających ze szkoły, zbliżyli się dwaj osobni- 
cy, którzy odesłali pod jakimś pretekstem wszyst- 
kich z wyjątkiem 8-letniego Josefa  Leibowicza, 
syna właściciela lombardu „Kresowja'. Tajemni- 
czy osobnicy porwali chłopca. Fakt ten łączy się 
z listem, jaki rodzice chłopca otrzymali przed kil- 
ku dniami z pogróżką, że porwą chłopca. o ile nie 
otrzymaja okupu. 

Porwanie Lejbowicza, wśród białego dnia wywo 
wało w Wilnie wielkie poruszenie P. Wojewoda 
wileński i prokuraior Sądu Okręgowego osobiście 
czuwałi nad dochodzeniami Rodzina Lejbowicza 
otrzymała 2 listy z żądaniem zapłacenia okupu w 


wysokości 15,000 zł. Dzięki energicznej akcji poli- 
cji została wykryta banda, która zorganizowała 
porwanie chłopca Na uzele bandy „Złoty Sztan- 
dar“ stał niejaki Zelik Lewinson, herszt półświat- 
ka wileńskiego, znany pod przezwiskiem „Zelik 
Chanebobkes*. Najbliższym pomocnikiem był Be- 
ni Krawiec. były uczestnik szajki Al Claponego, 
reemigrant Policja zatrzymała 300 osób. Banda, 
widząc, że policja wpadła na ich trop w nocy o 
godz. 3-ciej odesłała chłopca do rodziców. Wszy- 
scy uczestnicy „Złotego Sztandaru” znajdują się 
w więzieniu z wyjątkiem Lewinsona. który zbiegł. 
Policja przesłuchała porwanego chłopca i skon- 
fronmtowała go z aresztowanymi, 


— -0B0——— 


Zjazd Związku $yndykatów 
Dziennikarzy Rzpilitej 


W niedzielę obradował w Warszawie doroczny 
zjazd delegatów -Związku Syndykatu Dziennikarzy 
Rzpliej. Po wysłuchaniu sprawozdania, złożone- 
go pnzez ustępujące władze Związku. uchwałono 
absolutorium i wybrano rowy zarząd, na które- 
go czele stanął red. Bolesław Koskowski (pre- 
zes), red. Beaupre i red. Stetam Grostern (wice- 
prezesi). 

Zjązd dziennikarzy uch walił solidarność z pre- 
zesem Syndykatu gdańskiego red. Cieszyńskim, 
który został skazany przez stronnicze sądy gdań- 
skie na karę więzienia, 


Także w Częstochowie strajk 
elektryczny 


W wypełnionej po brzegi sali straży ogniowej 
w Częstochowie odbylo się w niedzielę zebranie 
konsumentów prądu elektrycznego, zwołane oelein 
ustalenia metod walki o tani prąd, który obee- 
nic kosztuje w Częstochowie 98 gr. «a klw. Po wy 
słuchaniu szeregu przemówień, zebrani postano- 
willi ogłosić we środę i czwartek tj. 2 i 3 marca 
bezwzględny sirajk demoastracyjny z wyłącze- 
niem oświetlenia ulic i zakłauów o charakterze 
użyteczności publicznej. O ile strajk demonstra- 
cyjny nie odniesie pożądanego skutku, konsumen- 
ci mają przejść do bezwzględnego bojkotu elektro- 
wni. 


Uniewinnienie p. Dygas: 


Oczekiwana z dużem zainteresowaniem sprawa 
b prezesa Związku Artystów Scen Polskich zna- 
ucgo tenora Ignacego Dygasa, oskarżonego prz:z 
kilku artystów o denuncjację wobec policji, odby- 
ła się w niedzielę przez Sądem Koleżeńskim war- 
szawskiego oddziału ZASP'u Jak wiademo, incy- 
dent pomiędzy ariysiami a Dygasem wynikł na 
skutek zawiadomienia przez prezesa ZASŚP'u po- 
licji, że w cukierni Semadeniego uprawiane sa gry 
hazardowe w kośc, co spowodowało rewizję i spi 
sanie protokolu z kiku artystami. 

Na rozprawie przesłachano szereg Świadków 
z pośród artystów. jak i kilku stałych bywalców 
cukierni. powołanych przez oskarżonego. Świad- 
kowie siwiendzili, że gry artystów w cukierni Se- 
madeniego nie zawsze nosiły charakter zabawy 
towarzyskiej. Ponadto stwie.dzone zostało. że pre 
zes Wygas kilkakrotnie ostrzegał ariystów w tro- 
ace o godność stanu aktorskiego“ Mewę oskarży- 
cielską wygłosił kapelmist-=z Bojanowski Po wy- 
jaśnieniach oskarżonego, Sad Koleżeński pod 
przewodnictwem artysty Brzezińskiego ogłosił 
wywnuk, mocą kióręgo p. Dygas został uniewinnio- 
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ny od zarzutów czynu niekoleżeńszięgo. Motywy 
wyroku ogłoszone będą dnia 5-go merca. Nisza- 
dowoleni  oskarżyciele prywata zapcwiadają 
wniesienie odwołania do Głównego Sądu Koleżeń- 
skiego ZASP'u. 


Po werdykcie uwalniającym — 
werdykt skazujący 


Nasz korespondent przemyski (Tan) donosi: Po 
cztęrodniowej rozprawie zakończyła się przed sądem 
przysięgłych w Przemyślu rozprawa przeciw Janowi 
Szywańskiemu i Zbigniewowi Gołębiowskiemu z Do 
bromiła, oskarżonym o skryiobójcze mordęrsiwo, 
rabunkowe popełnione w czerwcu wb. r, na osobię 
Ś.p. Karola Flarimana, kolonisty niemieck ego w Do- 
bromilu. Oskarżenie opierało się na zapodaniu służą 
ce! denata, Lubki Romanówny, która zeznała, że kry 
tycziieęgo wieczora oskarżeni  dopytywali sę o jej 
chiehodawcę, a gdy dowiedzieli się, że ma przy S0- 
bie większą gotówkę, kazali go wywołać. Hartman 
istotnie wyszedl, a w godzinę poiem znaleziono go 
martwego i obrabowanengo. Na poprzedniej rozpra- 
wie sędziowie przysięgi zażądali od trybunału po- 
stawienia im dodatkowego pytania w kierunku zabój 
Siwa, a gdy trybunał żądamiu temu odmówił, sędzio 
wie przysięgłi zatwierdzili tylko sześciu głosami py 
tanie w kierunku zbrodni morderstwa, wskutek cze 
go musiałby zapaść wyrok uwalniający. Trybunał a- 
toli zasystował tenże werdykt, uważając go za nie- 
słuszny. Wskutek tego sprawa wróciła teraz po raz 
drugi na kadencję sadu przysięgłych. Tym razem sę- 
dziowie przysięgli potwierdzili 11 głosami pytanie w 
kierunku zbrodni skrytobóiczego morderstwa vdno- 
śnie do Gołebiowskiego, natomiast co do Szymańskie 
go poiwierdzili 10 głosami pytanie dodatkowe w kie- 
runku dałszego udziału w zbrodmi Na podstawie tego 
werdyktu trybunał skazał Gołębiowskiego, uwzględ- 
niając, że w chwili popełnienia czynu nie miał ukoń- 
czonych lat 20, na 8 łat ciężkiego więzienia, zaś Szy 
mańskiego na 6 łat ciężkiego więzienia, obw z za- 
ostrzen ami, 


Sprzeciw od aktu oskarżenia 
w sprawie Georgonowej 


Obrońca Gorgonowej adw. dr. Axer wriósł do 
Sądu lwowskiego sprzeciw przeciw doręczonemu 
jej ubiegłego tygodnia aktovi oskarżenia. Sprze- 
ciw nie zawiera żadnych merytorycznych zarzu- 
tów i powoduje tylko to jedno. że rozprawa sie 
nie odbędzie w kadencji marcowej. 


Areszłowanie uczniów litewskich 
pod zarzuter komunizmu 

Na zarządzenie prokuratora w Wilnie przepro- 
wadzuwo onęgiajszej nocy rewizje i aresztowania 
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wśród b. uczniów gimnazjum litewskiego oraz mu 
dentów litewskich uniwersytetu Stefanu Batorego. 
Aresztowano 8 osób. a to 5 b. uczniów, dwóch stu- 
dentów U. S B i jednego studenta kursu plastyki. 
Oskarżeni są oni o zorganizowanie jaczejki komu- 
nistycznej oraz o utworzenie zakonspirowanego 
komunistycznego związku wśród uczniów gimma- 
zjum litewskiego im. ks. Witolda. Aresztowani b. 
uczniowie wydaleni zostali przez dyrekcję z gim- 
nazjum litewskiego za działalność komunistycz- 
ną 

Z tragicznej rubryki samobójstw 


W niedzielę w połuduie do restauracii „Pixca- 
aijly* przy ul, Bielańskiej w Warszawie pr 
jakiś gość usiadł w hocznyn nokoiku. Oświad- 
czył om, iż czeka na większe towarzystwo. W mo- 
mencie, gdy keiner udał się do buietu po szklankę 
hebraty, gość postrzelił się z rewolweru w oko- 
licę prawej skroni. Przybyły wkrótce lekarz po- 
gotowia udzielił pomocy i przewiózł desperata do 
szpitala św Rocha Okazało się, że jest to 42- 
letni Mendel Litwak kupiec. b. właściciel składu 
futer w Bydgoszczy Desperat pozostawił kartke 
treści następującej: „Proszę nixogo o mnie nie 
winić. Odbieram sobie życie z powodu strat ma- 
terjalnych. Proszę zawiadomić żonę i dwoje dzie- 
ci oraz Tow. „Ostatnia Posługa". 

. w e 


W svbotę wieczorem Poznań został zaalarmowa- 
ny wypadkiem samobójczym, który zdarzył się 
przy ul. Słowackiego 31. Samobójstwo popełnii 15-1e 
tni uczeń Marjan Polus, mieszkający w tym domu 
wiaz z rodzicami, Przybyły lekarz stwierdził już 
tylko zgon, kula bowiem przebiła czaszkę w okoli- 
cy nosa i utkwiła w mózgu Przyczyny samobójstwa 
nie tą znane, albowiem denat nie pozostawił żadnych 
listów. 


Wykonanie wyroku śmierci 
w Geznaniu 


W nocy z soboty na niedzielę wykonany został 
wyrok Śmierci na wielokrobiym mordercy i ban- 
dycie Walentym Frankowskim, skazaaym w sobo 
tę przez sąd w Poznaniu w trybie doraźnym na 
korę śmierci. Wyrok wykonano na podwórzu wię- 
ziennem 


Tomaszowski glonżuan 


Wielkie poruszenie wywołało w Tomaszowie 
aresziowanie znąnego obywatala i kupca likwida- 
tora upadłego Banku Spółdzielczego, Piotra Woj- 
tasika. Był on przed miesiącem na ślubie u swyth 
krewnych. gdzie poznał między innemi 18-letnią 
pannę. Wojtasik upił wówczas dziewczynę. wywa 
bił ją na podwórze i tam dokonał na niej gwałtu. 
Dziewczyna opowiedziała o wszystkiem rodzican, 
kiórzy zawiadomiłi policję. Wojiasika aręsztowa- 
uc i przewieziono do więzienia w Pictrkowie. 


Degenerat na ulicach 
Królewskiej Huty 


W Królewskiej Hucie grasuję dotychczas nie- 
wyśledzony sprawca, który na ruchiiwszych uli- 
cach oblewa przechodzące kobiety kwasęm sol- 
rym, niszcząc przez to stroje, a przedewszystkięm 
pończochy. Ostainie dwa wypadki miały mięjscę 
onegdaj na ul. Sobieskiego i Wolności. Obie ofia- 
ry uległy przyiem poważnemu poparzeniu nóg 
Sprawcą jest niewątpliwie jakiś degenerat. Policja 
prowalei energiczne dochodzenia. 
CEEE R OO S 
WESOŁY KĄCIK 


FERALNA TRZYNASTKA. 

George nie wierzy w przesądy, ale obawia się 
trzymastki. j 

— Widzicie, moi drodzy, mam już pewne do- 
świadczenie na punkcie trzynastki. Trzynastego 
lutego w roku tysiąc dziewięćset trzynastym się- 
dzieliśmy w wzynasiu przy obiedzie. Dań było 
trzynaście. I oto — jeden z obecnych umart na za- 
burzania gasiryczne — a miał łat 80 

— Nazajutrz? 

— Nie.. w irzynaście lat późni jj. 

ZGADZA SIĘ 

Hrabia Mucki udaje się kasy banku i podejmuje 
10,000 szylingów. Bierze paczkę banknotów i cho. 
wa ją do kieszeni, Kasjer zwraca mu uwagę, iż 
kiijenci banku zwykłe liczą oieniądze przy odbię- 
rze 

— Tak? Proszę bardzo.. (licz7) Sito, dwieście, 
trzysta. he, początek się zgadza, to i ręsztu bę- 
dzie też w porządku (chowa z powrotem bankino- 
ty). (Buhne 


(Le Rire) 


OSZCZĘDNI SZKOCI. 
— Palę tylko cygara, fajka kosztuje mnie zbyt 
drogo! — rzecza Szkot do Anglika. 
— Niemożliwe, drogi przyjacielu, fajka jest sta- 
nowczo tańsza od cygar! 
— Nie, nigdy w życiu! Cygara otrzymuje się czę- 
sio w fajkę — „igdy. (Punch). 
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Oszukańcze machinacje 
kredytowe 


Jak się dowiadujemy, do krakowskich władz po 
licyjnych wpłynęło kilka doniesień od osób, któ- 
re zostały poszkodowane przez dyrekcję Banku 
Spółdzielczego przy ul. Basztowej 1 18. Dochodze- 
ria wykazały, że dyrektor iego banku Rudolf 
Litkowski pod pozorem udzielania pożyczek, po- 
naciągał około 500 osób na różne kwoty. docho- 
dzące w poszczególnych wypadkach do 800 zło- 
tych. Kwoty te pobierał Litkowski tytułem . „udzia- 
łów”, posiadanie których miało zapewniać 'udzia- 
Bowiiom uzyskaręą większych pożyczek. Spóli- 
dzielnia udzieliła raptem 7-miu osobom pożyczek, 
zaś reszta udziałowców poniosła straty, szacowa- 
ne na około 40 tysięcy złotych W rezultacie do- 
chodzeń policyjnych Litkowski został aresztowa- 
ny i oddany do dyspozycji wladz sądowych. 


— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek A—B 
43, ul Gertrudy 1, Krowoderska 74, Koropnickizj 
3, Krakowska 9 i plac Zgody 18. 


— Z ORGANIZACJI SJOŃSKIEJ. Pierwsze po- | 


siedzenie Komitetu Lokalnego Organizacji Sjoń- 
skiej w Krakowie dziś we wtorek o godz. 815 w 
lokalu przy ul Stradom 15. 

— Iil. PARLAMENT DYSKUSYJNY. Trzeci 
z rzędu parlament dyskusyjny urządzony stara- 
niem Związku Żyd Młodz. Akad „Przedświt Ha- 
szachar* wykroczy poza obręb dyskusji wewnętrz. 
organizacyjnej. Lansowany przez pewne koła pro- 
jekt osiedli żydowskich w Birbidżanie 1 na Krymie 
zmajdzie oświetlenie z naszej strony w referacie 
kol mgr Pomeranca na temat: „Życie Żydów w 
Rosji sawieckiej*, Referent omówi nietylko wy- 
żej wymienione kwestje, ale omówi całoksątałt 
tragicznych warunków wśród jakich żyją Żydzi 
w Rosji Po referacie, w dyskusji 'abiorą głos 
reprezentanci kierunków przeciwnych sjonizmowi. 
Parlament odbędzie się we środę 2 bm w Żyd. Do- 
mu Akad. o godz. 8-mej, Wstęp wolny. 

— APEL DO B. CZLONKÓW „AKIBY* W KRA 
KOWIE, Komitet organizacyjny Akademji Jubileu 
szowej 30-lecia „Akiby“ zwraca się z gorącą 
prośbą do wszystkich. którzy wyszli z szeregów 
„Akiby” by zechcieli współpracować nad godnem 
uczeczeniem jubileuszu i zgłosili swoje adresy na 
ręce dr. L Wandera, Kraków, Starowiślna 28. 

— SZKUŁA ZDROWIA OKRĘGOWEGO ZWIĄ 
ZKU KAS CHORYCH W KRAKOWIE. We czwar- 
tek dnia 3 bm. odbędzie się w kinowej sali Mu- 
zeum Przemysłowego (ul. S.noleńsk 1. 9) wykład 


prym. dra Gołąba Jana Kazimierza „O higjenie 
dziecka, Początek punkt o 8-mej wiecz. Wstęp 
bezpłatny. 


— STANOWISKA TARGOWE NA BŁONIACH. 
W dniu 16 bmś o godz. 12-tej w południe odbędzie 
się w Wydziale VIII Magistratu (parter od uł. 
Poselskiej) ustny przetarg na 10 sianowisk tar- 
gowych na sprzedaż owoców, cukrów. wody so- 
dowej itp. na Błoniach w sezonie letnim br. Bliż- 
szych inforimacyj eo do warunków uzyskania po- 
wyższych stanowisk udziela komisarjat targowy 
Magistratu w godzinach między 12—14-tą 

— SPRAWA POTANIENIA TARYFY POCZTO 
WEJ. Ministerstwo Poczt i Telegrafów rozważa 
sprawę utrzymania dopłat na rzecz bezrebotnych, 
pobieranych od przesyłek w obrocie krajowym. 
Jak wiadomo, dopłaty te ustanowione zostały na 
okres do 15 kwietnia. Skasowanić tych dopłat uza- 
leżnione będzie od dalszej akcji pomocy beznobot- 
nym. Stawki opłat krajowych zostałyby jednak 
obniżone nie o 10 gr., lecz tylxo o 5 gr. 

— Z POCZTY. Z 
urzędy pocztowe V klasy Kobierzyn i Szczurowa 
na agencje pocztowę -— Z dniem 15 ub m zwinię- 
to pośrednictwo pocztowe > zwykłym zakresie 
działania w Siedliskach koło Tuchowa, przynale- 
żne do urzędu pocztowego w Tuchowie. 

— RODZINNE NIESNASKI Onegdaj wieczorem 
wezwano pogotowie ratunkowe na uł. Lenartowi- 
cza do Stanisława Banduły (lat 46) zam. Karmeli 
ka 46, który pokłóciwszy się ze swym teściem To 
maszem Bielem (lat 65) szewcem zam. Lenartowi- 


dniem 20 bm. przerrieniono } 
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Dziś otwarcie Wystawy 
Maurycego Gottlieba 


Dziś we wiorck o godz. 6 wiecz. nastapi w Mu- 
zeum Naródowem w Krakowie uroczyste otwarcie 


| Wystawy Pamiqlkowej dzieł blip Maurycego Gott- 


liecba, Program otwarcia obejmuje przewówienia 
reprezenianiów Wladz oraz instytucyj kultural- 
rych. nadto posla dra Thong, prelekcję dyr. dra 
Beresa itd. Na olwarcie zapowiedziało przyjazd 
wiele osób z poza Krakowa, zainteresowanych 
w tem niopowszedniem zdarzeniu kuliuralnem w 
życiu polsko- żydowskiem. Z powodu przeszkód 
rozmaitej natury nie będą na otwarciu, lecz do- 
piero w kilka dni później odwiedzą Wystiawę Sza- 
lom Asz znakomity powieściopisarz żydowsko- 
(amerykański, Ludwik Lewisohn, dyrektor Mui 
zeum żydowskiego w Cincinati p Oko j inni. Za- 
powiedziane sa pwzyjazdy z Paryża, Wiednia, 


Wrocławia itd. W związku z Wystawa bawi w 
Krakowie również brat blp. Maurycego Gottlieba, 
znakomity malarz Leopold Goalilieh, żyjący əta- 
łe w Paryżu Z powodu spodziewanego licznego 
udziału publiczności. wslęp aa dzisiejsze uroczy- 
sie otwarcie odbędzie się zarówno z lewej. jak i 
prawej strony Sukiennic. 

Dziś o godz. 11 przedpoł. odbędzie się w Muzeum 
Narodoiwem pokaz Wyslawy Gortlieba dla repre- 
zentantiów prasy miejscowej j zagramcznej 

Dziś o godz. 12 przedpol odbedzie się na cmon- 
tarzu żydowskim uroczyste nabożeństwo przy gro- 
bie błp. Maurycego Gottlieba. Zostaną odprawio- 
ne modły oraz przemówi prezydent Zarządu Gmi- 
ny żydowskiej p dr. Ralał Landau. Uczestnicy 
zbiorą się o godz. 1l'ib przy bramie «mentarza. 


cza 8 został ugodzony noże:n w lewą nogę powy- 
żej kolana. Lekarz pogotowia stwierdził u Ban- 
duły lekkie uszkodzenie ciała i po udzieleniu mu 
pierwszej pomocy pozostawił go opiece domowej. 
— Kużma Piore (lat 24) robotnik zam. ul. Gumni- 
sko 16 zgłosił do policji, że dnia 28 bm pokłócił 
się ze swoim szwagrem Stanisławem Horetykiem 


(lat 21) w czasie zabawy w mieszkaniu Kuźmy | 


na tle osobistych porachunków. przyczem przy- 
szło do bójki. Heretyk rzucał na Kuźmę siekierą, 
którą skateczył go lekko w brzuch. 

— WÓDKA UKRADZIONA I WÓDKA — ZLO- 
DZIEJEM. W ciągu dnia wczorajszego policja 
przytrzymała Bardysia Leona (lat 23) murarza 
bez zajęcia zam. Wiiga 16 za kradzież 1 litra wód- 
ki wartości 12 złotych w restauracji Fischer Ewy 
przy pl. Matejki 2. Nadto ujęio Wódkę Władysła- 
wa (łat 26) bez zajęcia i miejsca zam., który zbiegł 
z aresztów miejskich 


—OBJ—— 


LINOLEUM, CERATY, DYWANY 


Przemysł Linoleum, Kraków, Rynek 10. 
——— üo 
Z TEATRU, LITERATURY £ SZTUKI 

-- Z KRAKOWSKIEGO VEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Dziś we wtorek ostatnia aowość repertuaro 
wa „Pensjonarka”* z doskowałą parą artystów na 
czele — p. Malwiną Rappel i p, Chaszem. 
nich cały zespół Świetnie wywiązuje się ze swego 
zadania Nieusianny śmiech na widowni świadczy 
o zadowoleniu publiczności, toteż operelka ta ma 
usialone powodzenie Dzisiejsze przedstawienie po 
cenach zniżonych. Bilety w przedsprzedaży u fir- 
my Fischhab, Grodzka 46. a od 6 wieczór przy ka- 
sie teatru 

— Z TEATRU IM J. SŁOWACKIEGO Dziś po 
raz 8-ci interesująca i pelna dramatycznego napię- 
cia sztuka włoska „Tragedja bez bohatera", któ- 
ra powtórzona też będzie we czwartek. Jutro po 
cenach zniżonych po raz 10-ty „lfigenja w Auli- 
dzie: W piątek wznowienie sensacyjnej „Ulicy“ 
Ricea, której przedstawienia przerwano w pelni 
sukcesu z powodu urlopów w zespole, W sobotę 
polska premjera Ludwika H. Morstina komedji 
S-aktowej prozą pt. „Dzika pszczoła”. Autor „Szła- 
kiem legjonów'* wszedł w tym ostatnim swym u- 
tworze na nowe tory komedji współczesnej, zwią- 
zanej licznemi nićmi z problemami, nurtującemi 
obecne społeczeństwo polskie. 
„RYCERSKOŚĆ WIESNIACZA* „PAJA- 
CE* opery Mascagniego i Leoncavalla ukażą się 
jako 12 premjera opery krakowskiej w poniedzia- 
łek 7 marca w muzycznem przygotowaniu dyr. 
B. Wallek Walewskiego i reżyserskiem Stef. Ro- 
manowskiego. 

— MIKOŁAJ ORŁOW, wszechświatowej sławy 
rosyjski pianista wystąpi z jedynym koncertem w 
sali koncertowej Domu Katolickiego w poniedzia- 
łek dnia 7 marca br. Bilety w cenie od zł 150—5 
włącznie z garderobą są już do nabycia w składzie 
foriepjanów Wł Boloński Kraków. Rynek gł. 34. 

— KONCERT odbędzie się dnia 5 bm, o godz. 
20-tej w sali Bolońskiego pod protektoratem JWPa 
ni Wojewodziny Kwaśniewskiej Udział w koncer- 
cie przyrzekli: Ignacy Landau (skrzypce), Marja 
Roszkowska (śpiew), przy fortepjanie p. Włodzi- 
mierz Ormicki. Czysty dochód z koncertu przezna- 
czony na dożywianie dzieci bezrobotnych człon- 
ków Związku Rezerwistów i b. Wojskowych R. 
P. Koła Powiatowego Krakowskiego. Bliższe szcze 
góły na afiszach. 

— „MŁODA WARSZAWA POETYCKA“ W so 
botę dnia 5 bm: o godz 8-mej wieczór w sali Ko- 
pernika na Uniwersytecie Jagiellońskim wieczó” 
autorski pt. „Młoda Warszawa poetycka W wie 
czorze wezmą udział: Władysław 3ebyła. Stefan 
Flukowski, Stanisław Ciesielczuk ı Aleksander 


Maliszewski. Recylować będzie oprócz autorów p. 
dr, J. Bujański 

— SZPYRKÓWNA W KRAKOWIE. Znakomita 
powieściopisarka, autorka wielu powieści: „Wiel- 
ki Cham“, „Grzech“ itd. wygłosi dwa rewelacyjne 
odczyty w sali Bołońskiego, we czwartek 3 bm. 

„Kuli szatana” i w piątek 4 bm. „Szósty zmysł”, 
Bilety w cenie od zł. 150—4 są już do nabycia w 
kasie przy sali 

— BAJKI DLA DZIECI Staraniem Litartu od- 
będa się w niedzielę dn 6 pm. w sali Kopernika 
na Uniw. Jag. recytacje bajek dla dzieci, pióra 
Ludwika Świeżawskiego i Witolda Zecheniera, w 
wykonaniu art. dram. Marji Billiżanki i 9-ietniej 
Romusi Manber' ówny. Początek o godz, 11-tej przed 
południem, wstęp 1 zł, dla dzieci 50 gr. 


REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH. 
KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSEI 
Wtorek o 845 wiecz.: „Pensjonarka”* (ceny zmie 

żone). 
Środa o 845 więcz.: „Dos chazendl* (ceny zai 


żone), 
TEATR IM. J. SLOWACKIÐGO 
Wtorek o 8 wiecz.: „Tragedja bez bohatera”. 
Środa o 8 wiecz.: , „Ifigenja w Aulidzie" (ceny) 
zniżone). 
TEATR POLSKI w KATOWICACH 
1 na prowincji 
Wtorek o 780: „Bohaterowie“. 
Środa o 730 „Ich synowa“; w Król. Hucie a 
3'30: „Pod gwiażdzistą banderą“; o T30: „Glocho”, 


REPEPTUAR KINOTEATRÓW 

AE i „Niech żyje wolność* (rei Red 

aire). 

ADRIA: „Monte Carlo" (Jeanette Mac Donald). 

BAGATELA: „Błękitny Dunaj" Ay" Helm); 

DOM ŻOŁNIERZA POLSKIEGO: „W pogoni za 
mil jonami *, 

MUZEUM: „Zmokła kura“ (Douglas Fzirbanks). 

SŁOŃCE: „Parada miłości" (Maurice Chevalier} 

SZTUKA: „W mrokach Paryża* (reż. Eryk Pom 
mer). 

UCIECHA: „Tajemnica dworu Habsburgów“ 
(Lil Dagover, Paul Otto). 

WANDA: „Romars’ (Greta Garbo). 

WARSZAWA: „Motyl brukowy* (Anna May 
Wong — ponadto występy artystów na Scenie). 


TESTAMENT WALLACE'A W ZARZUCONEM 
PUDLE 

Zwłoki zmarłego w Hollywood Edgara Wallace'a 
przywieziono do Anglji i pochowano na cmentarzu 
w Little Marlow, Jak wiadomo Wallace przed swym 
'wyjazdem do Los Angeles ubezpieczył się na 100.000 
funtów, którą to kwotę wypłacono już jego żonie. 
Pozatęm Wallace nie zostawił pieniędzy. Przypu- 
szczano z początku, że Wallacę nie sporządził testa 
mentu. Na strychu jego domu znaleziono jednak w 
starym kartonie testament Wassce'a, Testament 
ten w najbliższych dniach będzię otworzony, a mał. 
żonka Wallace spodziewa się, że nie będzie chyba 
zawierał klauzuli, nakazującej jej wyjść zamąż w cią 
gu roku, albo nakładającej na nią jakikolwiek 'nny 
romantyczny obowiązek. 

ZGON WYNALAZCY KARTY WIDOKOWEJ. 

W Gółtingen zmarł onegdaj w 84 roku życia 
Henryk Lange. który po wprowadzeniu karty po- 
cztowej wpadł na pomysł puszczenia w ruch kart 
widokowych. Wynalazek ten zdobył sobie sztur- 
mem cały świat i powołał do życia we 'vszystkich 
krajach odrębną gałąź przemysłu Lange musiał 
do końca życia walczyć o to by mu przyznana 
autorstwo tego pomysłu, bo znależli się też j in 
ludzie. którzy ogłaszali siebi. za wynalazców k 
ty widokowej. 
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GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 29. 2. 1932. Axcjeę w zaniedbaniu. Dv- 
lar bez ziniany. 

Zebranie gieklowe przeszło pod znakiem ten- 
dencji na ogół utrzymanej. Zaporzebowanie ogra- 
niczone do minimum Ruch panował ospały. Do 
iransakcyj papierami oficjalnie kotowanemi nie 
doszło Usposobienie bez ochoty. 

Na pogiełdzin ruch nieco żywszy. Silniej poszu- 
kiwano 3-proc. Pożyczkę Budowlaną w płaceniu 
3650 i 4-proc. Prem, Pożyczkę dolarową po kur- 
sie 50 nieco mocniej. Obroty niewielkie. 

Waluty i dewizy oiicjalnie bez obrotów. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych tendencja niejednolita. Kurs 
dolara gotówkowego 8.87—8.88 i pół bez zmiany, 
czeki bankowo 8.00—8.91 i tezy czw. Kursa orjen- 
tocyjne: Marka niemięcka wypłata 210—212.50 
gotówka 208—210. Funt szterling 31—3125. Frank 
szwajcarski 17250-—173, zniżkowo. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 29. 2 PAT. Akcje: Bank Polski 84 
85, tend. mocniejsza. Pożyczki: 3-proc. budowla- 
na 36, 35.70, 4-proc. inwestycyjna 89.75, 5-proc. kon 
wersyjna 40, 4proc. dolarowa 48.50, 48, 7-proc. sta- 
bulizacyjna 55.87, 56.25, 56, lOproc. kolejowa 104. 
Listy zast. BGK. bez zmiany. Tend, przeważnie mo 
cniejsza 


Waluty: Dolar 8.88, 3.90, 886. Dewizy: Londyn 
(31.25, 31.24), 31.40, 3110, Nowy Jork telegr. 8.919, 
8.930, 3.599, Paryż 35.11, 35.20, 35.02, Praga 2640, 
26.48, 26.34, Szwajcarja 172.86, 173.23, 172.43, Wło- 
chy (46.40, 46.35), 46.61, 4615, Berlin pryw ’911.85. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska gielda zbożowa z dnia 29. 2. 1932 


Ceny orjentacyjne: żyto 23—23 i pół, pszenica 24 | 


s—24 i pół. Reszta bez zmiany, usposobienie spo- 
kójne. 
GIEŁDA WIEDEŃSKA 

(Wiedeń, 29. 2 PAT. Waluty i dewizy: Berlin 
168.80—169.80, Budapeszt 124.245, Bukareszt 4.258 
—4.298. Londyn 2470—2490, Nowy Jork 709.20— 
713.20, Paryż 27.92—28.08, Praga 2104 i pół do 
2113 i pół, Warszawa 79.51-80.04, Zurych 138.60 
—13940, Amerykańskie 7107 75—713.75, Niemieckie 
167.90—169.10, Angielskie 2453—-24.77, Francuskie 
27.80—28, Włoskie 2686—37.14, Polskie 7935—79.5 
Szwajcarskie 137 10—138.30 


Papiery wartościowe: Losy Tureckie 15.05, Bro- 
wary Lwowskie 29.60, Gailcja 14 i trzy czw. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 29 2 PAT. Paryż 20.32 i pół londyn 
1901 i pół, Nowy Jork 546 i jedna czw., Belgja 
71,88, Włochy 26:85, Berlia 12280 Praga 15.26, 
Warszawa 5750. Bukareszt 3.05. 


ROWY DAN DZIENNIK“ środa 2. UT. 1952 
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Lipsk 29. 2. PAT. Tutejsza prasa socjalisty- 
czna, prowadząca systematyczna akcję pod ha 
slem „Nigdy więcej wojny“, zamieszcza dla 
przykładu szereg ciekawych cyfr, ilustrują- 
cych następstwa wojny, która — według obli 
czeń francuskich — kosztowała ogółem 10,000 
miljardów franków. Gdyby te pieniądze zuży- 
to wyłącznie na cele podniegienia dobrobytu 
ludzkości, wówczas każdej rodzinie w Fran- 
cji, Anglii, Belgji, Niemczech, Rosji, Stanach 


Zjednoczonych i Kanadzie możnaby ofiarować ' rodowego hai Kok WEO OSC Mac | asa ZEM 


Nr. "is 


FEW) Gdyby owe dziesięć miljardów... 


wille wartości 100000 franków. Ponadto w każ 
dem mieście liczącem 200.000 mieszkańców mo 
żnabv wybudować całkowicie urządzony szpi- 
tal i bibljotekę publiczną kosztem 125000000 fr 
oraz uniwersytet za cenę 250 miłjonów fran- 
ków, przyczem zatrudnienie w tych instytu- 
cjach mogłoby znależć razem 125000 profeso- 
rów i lekarzy. Mimo tych kolosalnych wydat- 
ków pozostałaby jeszcze do dyspozycji poważ- 
na suma, przedstawiająca wartość majątku na- 
Belgji. 


DROBNE WiADOMOŚCI DROBNE WIADOMOŚCI SPORTOWE = ~ , DYWANY. GERATY. LINOLEGM 


HOKEJ LUDOWY. Warszawa: AZS  senjorzy 
(dawna sławna drużyna: Czaplicki. Kowalski, Że- 
browski, Tupalskt Adamowski. Kulej)—AZS U 
5:1, Warszawianka—Makkabi 3:0, ŻASS—Warsza- 
wianka 1:0, Skra—Makkabi 3:1, Gimn. Czackiego— 
Gimn. Reya 3:2. — Łódź: Ognisko (Wilno)— LKS 
3:1 i 0:2! — Poznań: AZS— Warta dogrywka fina- 
łu puharu star. Bergale 2:0, AZS—Komb. Lechja 
5:1, — Lwów: Pogoń—Ukraina 4:1 finał puharu 
Lechji, Czarni —AZS 10:0 Katowice: TEV Cie- 
szyn—Katow. KI. Ten. 2:0 Cieszyniacy wchodzą 
do klasy A. Śląska. — Mecz Kraków—śŚląsk odbę- 
dzie się 2 bm. w Krakowie na boisku Sokoła o 
godz. 4-tej pop. 

BOKSERSKIE MISTRZOSTWA OKRĘGOWE. 
Finały w Warszawie: Wieczorek zwycięża Pastur 
czaka, Kazimierski Zbierskiego. Anders Gossa, 
Birenzweig Bykowskiego, Wysocki Brzó: kę, Kar- 
piński Antczaka, Mizerski. Dorohe, Finn Hymera. 
Czterej zawodnicy Jordanu spisali się dobrze (pod 
kreśleni), — Finały w Łodzi: Leszczyczyński po- 
konuje Pietrzyńskiego, Spodenkiewicz Bicera, Cy- 
ranek Franka, Klimczak Banasiuka, Pisarski Aje 
ra. Chmielewski Seidela, Wurm Kłodę, Konarzew- 
ski Kempę. W Poznaniu Warta zwycięża Sokół 
15:1. Międzynarodowe walki: Foriański bije mi- 
strza wschodnich Niemiec Helda z Królewca, Si- 
piski zwycięża śŚwietnęgo Niemca Niesswalda 
z Królewca. — W Wraszuwie Loi—Makkabi (tow.) 
9:1 Makkabi po wystąpieniu swych bokserów do 
Jordanu jest słabym zespołem. Mistrzostwa 
bokserskie Polski odbędąs ię 11—13 marca w Po- 
zraniu. Dzień olimpijski boksu PZB. odbędzie się 
w całej Polsce 1 czerwca br, 

ZAWODY NARCIARSKIE, Mistrzostwo Wilna 
zdobywa Ognisko przez Hermanowicza- który 
wygrał 18 km. 30 km. i kombinacje — Wc Lwo- 
wie na 200 uczestników wygrali bieg 12 km pa- 
nów inż. Meisner, skoki Lankosz, 8 km. pań Ko- 
stecka. 


PINGPONG W KRAKOWIE. Kraków— Lwów 
4:3 (rewanż za klęskę uprzednią 0:6). Turniej 
czterech klubów wygrała Hasmonea Lwów. 2) 


| Wisła, 3) Makkabi. 
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TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 
Tragedia bez bohatera" 


Trzy akty Gina Rocca 

Pani Zofji Jachimeckiej, zuanej i bardzo zasłu- 
żonej ilómaczce z włoskiego, mamy do zawdzię- 
czenia znajomość zawartą z tą „Tragedją bez bo- 
hatera“ Gina Rocca Tym razem jest to znajomość 
mniej wartościowa, bo „Tragedja vez bohatera‘ 
należy do rodziny dramatów kryminalnych, któ- 
rych prototypem była „Kobieta, która zabiła”. Pro- 
totyp miał więcej w sobie emocji i działał jak udć- 
rzenie maczugą po łbie, podczas gdy „Tragedia bez 
boba:era"” działa bardzo dyskretnie. ale jest też Sce- 
nicznie mniej efektowna. Znowu więc dwie kobiety 
walczą o miłość jednego mężczyzny. którego tym 
razem na scenie wcale nie widzimy, dowiadujemy 
się tylko żę iest człowiekiem słabym i bez woli. 
Rainie go z ciężkiei opresii Bianka Spino, rzekomo 
arystka, a w rzeczywistości wielka kokota, ale gest 
ofiary w miłości widocznie nie popłaca, bo bohater 
pada znowu ofiarą zimnej i wyrachowanej eroto- 
manxi żony przemysłowca i spekułanta Roversi. A 
tragiczna aktorka-kokota sprowadza do małego ho- 
tetku, gdzie miała się zatrzymać para kochanków, za 
zdrosnego męża, spodziewając Sie, że mąż zastrzeli 
żonę. Opętaąna miłością kobieta, zapomniała, żę za- 
zdrosny mąż nienawidzi przedewszystkiem drugiego 
samica, który zabiera mu samiczkę.  Rozlega się 
strzai. który godzi śmiertelnie w kochanka, uchodzi 
zaś cało zdradzająca żona i rywaąlka aktorki, 

Jest wo więc. jak widzimy, sztuka „psychologicz- 
na“. bez tła, bo akcza jej da się przenieść w kaźde 
inne środowisko, Zato nam autor nie oszczędza sta~ 
Tei, doszczętnie już spłowiałe| mądrości, sceptycznie 


porównywującej wielką kurtyzanę z uczciwą kobie- 
tą, która sprzedaje się swemu mężowi i która nastę 
pnie małżeństwo traktuje tyłko jako odskocznię dla 
swych awantur miłosnych. Znamy tę piosenkę, któ- 
ra nietyle iest nową, ile banalną. Nie, ta nowa na- 
sza znajomość z autorem włoskim wcale nie jest in- 
teresująca, 

Wystawiono tę sztukę chyba dlatego. ponieważ 
można dać niejako rewię pięknych kobiet. A możę 
też dlatego, by dać pani Jaroszewskiej sposobność 
do odegrania znowu wiełkiej roli tragicznej. Z tej 
sposobności p, Jaroszewska skorzystała rzetelnię, ale 
miała widocznie przeświadczenie, że wielki jej ta- 
lent znaleźć możę dla siebie pole w innych, napraw 
dę wzruszających perypetiach iragicznych. P. Jaro 
szewska zagrała wprawdzie swą rolę z dużym unia 
rem, bez przejaskrawienia efektów, ale miało się 
wciąż to wrażenie, że ją to wszystko bardzo mało 
obchodzi Partnerką iej była p. Eichlerówna. która 
zagrała wielką damę z towarzystwa, akcentuiąc tra 
inie zimne i bezlitosne okrucieństwo. Trzecią piękną 
kobietę tej sztuki odtworzyła p. Marcinowska, której 
powięrzono epizodyczną rolę drugiej kokoty, towa- 
rzyszki i przyjaciółki głównej bohaterki — Panowie 
wielkiego pola do popisu nie mieli. ale wymbienić 
się godzi p. Leliwę, z dużym umiarem grającego ro- 
lẹ przyjaciela tych wszystkich, którym się w życi 
dobrze powodzi. P, Szymański nie w swoim znalazł 
się żywiole, zmuszony grać rolę jakiegoś demonicz- 
nego księcia Troboskina. Wiele też nie wydobył ze 
swej roli tym razem p. Karbowski, grający męża za- 
zdrosnego. 

Reżyserja p, Szyndliera wydobyła 
wszystko, co można było z niej wydobyć. 


z tej sztuki 
M. K. 


DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
A. NUSSBAUM: DIETLA 45. 


TO I OWO 
Partnerka Carusa w nedzy 


Pewien agent koncertowy bawił przypadko- 
wo w Bostonii. a nie mając nic innego do To- 
boty. poszedł wieczorem do kina. gdzie uczy- 
ni! wprost wstrząsające odkrycie. Wyświetla- 
nie obrazu poprzedzone było programim arty- 
stów kabaretowych. M. in. wystąpił też pewna 
starsza dama j odśpiewała arję z „Rigoletta“. 
Gdy skończyła, nie odezwały się żadn: okłas- 
ki. ale agent koncertowy poszedł za kulisy, by 
sie przedstawić artvstce. Poznał bowiem pc te- 
chnice oddechu i po całym sposobie śpiewania, 
że artystka kiedyś posiadała „złoto“ w swej 
krtani, 

Nie amylił się, damą ową bvła Luiza Tetraz- 
zini. która przed 30-tu laty była jedną :: naj- 
sławniejszych  śpiewacrek  koloraturowych. 
Dziś nikt tego nazwiska nie pamieta. ale przed 
laty była Luiza Teatrazzini tak sławną jak En 
rico Caruso. którego nawet była partnerka na 
scenie, Gdy Teatrazzini porzuciła karjerę śpie 
waczki, bvła miljonerka, cały jednakowoż swój 
majątek straciła na giełdzie nowojorskiej. Jest 
obecnie tak biedna, że musi występować w pod 
rzędnem kinie. 


Arystofsnes przed sadem... 


58 artystów j artystek oraz reżyserów j ro- 
botników tedhióiąznit ch znalazło się w Los An 
geles na ławie oskarżonych. Akt oskarżenia za 
rżuca im, że wyświetlili obraz niemoralny. 
Właściwym oskarżonym jest jednak starogrec 
ki komediopisarz Arystofanes względnie zna- 
na jego komedja „Lyzistrała”. Głównym świad 


kiem oskarżenia jest policjant Griffin. który 
»Lyzistrata“ czuł się .zgorszony“. „Ta Lyzistra 
men opowiadał ów policjant — „namawia 


młode kobiety. by się ubierały wyzywająco i 
zbyt przejrzyście, oraz by werbowały sobie 
swoich kochanków wśród żołnierzy. Gdy tym 

żołnierzom kobiety zawróciły już głowę od- 
mawiają im swej miłści, żądając od nich przy 
sięgi że nie pójdą na wojnę”. W ten sposób 
zrozumiał Griffin ,, Lyzistratę" Arystofanesa. 
Sad narazie wyroku jeszcze nie wydał i odro- 


czył rozprawę, , 


Nowe rozporządzenia 


Nr. 14 Dziennika Ustaw R P. z 26 lutego br. 
zawiera: Rozporządzenia Ministrów: 

Poz. 55 — Skarbu, Przemysłu i Handlu oraz Rol 
nictwa z dnia 2 grudnia 1931 r. o częściowej zmia- 
nie rozporządzenia z dnia 17 grudniu 1625 r w 
sprawie wykonania ustawy z dnia 17 grudnia 1925 
r. w sprawie wykonania ustcewy z dnia 22 lipca 
1925 r. o uregulowaniu obrotu cukrem, 

Poz. 86 — Skarbuz dnia 4 lutego 1832 r, wy- 
dane w porozumieniu z Ministrem Przemysłu i 
Handlu w kopa zryczałtowania podatku prze 
ntysłowego od obrotu dla drobnych przedsię 
biorstw. 


W PARYŻU odbyła się obecnie sesja Fgzekutywy 
międzynarodowego Związku studentów. Na sesji bę= 
dą omówione również sprawy. zlączone zę sytuacją 
akademików-Żydów na wyższych uczelniach w Eu- 
ropie. Z ramienia Żydów bierze udział w sesji A. L. 
Teich z Wiednia. 


Nr. 62 
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4 OSTATNIEJ CHWILI 


Chuliceń 


ski nar 


„NOWY DZIENNIK“ środa 2. IIT. 1952 


Str. IT 


jad na „Nowy Dziennik” 


Kilkunasie spryszków w czapkach akademickich wybiło szyby w budynku naszego 
wyciawniciwa. — Szczęśliwym trafem niema ofiąr w ludziach. — Władze bezpieczeń- 


Wczoraj, w poniedziałek, około godz. V-tej 
wieczór budynek naszego pisma padł oilarg 
chuligańskiego napadu. W pewnei chwili rozległ 
się we wszystkich ironiowycit ubikacjach pier- 
wszego piętra i parteru, gdzie właśnie o tei 
porze w pełnym toku wre praca redakcyjna i 
tochniczno-drukarska, 

gwałtowny huk i brzęk tłuczonych szyb. 
W pierwszym momencie pracownicy odnieśli 
wrażenie. że nastąpiła eksplozia, wkrótce jed- 
nak okazało się, że zaszedł tylko chuligański 
wybryk, którego sprawcy przy pomocy olbrzy 
mich cegieł przypuścili równoczesny szturm na 
wszystkie oświetlone w budynku okna. Pod u- 
derzeniami cegieł wybitych zostało 
ogółem 17 szyb. 

O sile uderzeń świadczy fakt. że 2 cegły: wymie 
rzone w okna pokoju na I. p. w którym właśnie 
stenograika nasza cdbierała telefon zamiejsco- 
wy, przebiegły przez pokój, długości 3 metrów, 
poczem rozbiły jeszcze 2 szyby u drzwi, włodą 
cych do tego pokoju. 

Tylko szczęśliwemu trafowi 
zawdzięczać należy, że w pokolu tym, poza 
stenograiką, zdajującą się za linią biegu cegły. 
przy aparacie telefonicznym. chwilowo nikogo 
| -- A] 


Dziś w „BAGATELI 


ad EUS "ET" "RAR" 2 WNN" 
Nowe olsniewające arcydziało „„PARAMOUNTA'* 


ONY 


stwa ña tropie sprawców. 


nie było. W zecerni na L piętrze olbrzymia ce- 
gła rozbiwszy jedno okno, utkwiła między ra- 
mami okien. W hali maszyn na parterze dzię- 
ki zamkniętym okitnnicom kamienie nie dosta- 
ły się do wnętrza, gdzie zatrudnionych było kil 
ka osób. 

Wedle zgodnej cpiaji kilku naocznych świad- 
ków, zarówno z pośród naszych pracowników; 
iak i z przygodnych widzów, zamachu dokona- 
ło kilkunastu osobników, którzy przybyli gro- 
mada przed budynek „Nowego Dziennika“, od- 
dzielony większym placem od frontu ul. Orze- 
szkowei. Chuliganie. wśród których zauważo- 
no csobników 

w czapkach słuchaczy Akademii Górniczej, 

uzbrojonych w laski, 

równocześnie rzucili przyniesłone z sobą cegły 
i kamienie, mierząc wyłącznie do okien oświe- 
tlonych. Swiadczy to o zbrodniczym zamiarze 
napastników, którzy inusieli zdawać sobie z te- 
go sprawę, że właśnie w oświetlonych ubika- 
cjach zajęci są nasi pracownicy. 

| Dodać naieży, że kiedy ieden z pomocników 
drukarskich na odgłos huku wybiegł ku drzwiom 

wejściowym, napotkał na osobnika niskiego, krę 

pego., ubranego w kurtkę, który 


Romans współczesnych ludzi. którzy za wszelką cenę chcieli osiągnąć 
W rolach głównych świetna gwiazda Paramountu, Nancy Carrol i iei doskonały partner 


zbytek i przepych. 
Philips Hol- 


szczęście, 


mes, W programie naiakiualniejszy tygodnik dźwiękowy Paramountu, oraz przepiękny dodatek dźwięk. 
„Tajemnice piękności". 


Dalsza dyskusta budżetowa 


w Senacie 


Sen. Głabiński (Kl. Nar.) krytykuje budżet, 
mówi o nieprzyjaznym stosunku do młodzie- 
ży. Świadczyć ma o tem znane stanowisko wo 
bęc naczelnego komitetu akademickiego, który 
8 lat działał na podstawie złożonego do zatwier 
dzenia statutu. 

Sen. Wyrostek: Czy zostawić im swobodę do 
Judenhecy? 


Mówca zapowiada, że klub jego będzie głoso 
wał przeciwko budżetowi. Sen. Pełowski (NPR) 
wypówiada się również przeciwko budżetowi. 

Sen. Marchlewski (Str. Lud.) oświadcza. że 
nie należy przejaskrawiać (?) sprawy ekscesów 
studenckich, dzieje się to zresztą na całym świe 
cie. Zresztą w parlamencie jest nie lepiej, gdyż 
napada się tn na bezbronnych ludzi. 


Chinskc japońska konferencja 


w Szangka!: 


Genewa 29. 2. (K) Dziś wieczór odbyło się 
plenarne posiedzenie Ligi Narodów w sprawie 
konfliktu chińsko japońskiego. 

Delegat angielski sir John Simon zawiądo- 
mii Radę w imieniu swego rządu, o rokowa- 
nach chińsko- japońskich, jakie podjęte zosta 
ły w Szanghaju między reprezentartami sił 
zbrojnych obu zainteresowanych pańs'w w o- 
becności komendanta floty angielskiej. 

Rokowania doprowadziły do pozozu- 
mienia i obie strony wyraziły zasad- 
niczą zgodę na zawarcie układu w 
sprawie zaprzestania dalszych kroków 
nieprzy jactelskich 
Odpowiednie propozycje przesłane zostały rzą 
dowi chińskiemu i japońskiemu ` 

Przewodniczący Rady Paul Boncour oświad 
cza, że Rada Ligi z zadowoleniem przyjmuje 
de wiadomości oświadczenie deleoata brytyj- 


skiego Obowiązkiem Rady Ligi Narodów jest | 


przyczynić się do pomyślnego zakończenia ro- 


zeg auspicjami Ligi Narodów 


kowań i dlatego Rada proponuje natychmias- 
towe zwołanie w Szaghaju konferencji z udzia 
iem przedstawicieli Chin i Japonji oraz innych 
państw zainteresowanych. Konferencja miała- 
by na celu przedewszystkiem powodowanie za 
przestania kroków nieprzyjacielskich i przy- 
wrócenie spokoju w okolicy Szanghaju. 

Rada proponuje. aby' władze cywilne i woj- 
skowe innych państw, reprezentowanych w 
Szanghaju, udzieliły swego poparcia w roko- 
waniach. 
Delegat japoński Sato przyjmuje projekt po 
tym warunkiem, że będzie on przyjęty przez 
jego rząd. 

Eelegat chiński wypowiada się za przyję- 
ciem projektu — 

Przewodniczący Paul Boncour stwierdza, że 
wykonanie projektu zależy od zaniechania a- 

' keji wajskowej w Szanghaju 

Obserwator amerykański w ludze Narodów 

Wilson nadesłał pismo potwierdzające, iż rząd 


zamierzył się na niego trzymaną w ręce 
cegłą. 

W ostatniej chwili napadnięty coinął się przed 
niechybnyyim razem i zatrzasnął drzwi tak, że 
cegła wybiła szybę w drzwiach. Chuliyanie po 
dokonaniu ohydnego napadu uciekli w stronę ul. 
Dietla, gdzie rozbiegli się częścią ku Wiśle, a 
częścią w stronę Stradumia. 


""ENERGICZZNE DOCHODEZNIA WŁADZ 


Natychmiast po telefonicznem zawiadomieniu 
władz bezpieczeństwa o dokonanym na budynek 
nasz zamachu, przybyli samochodem na miel- 
sce starosta grodzki dr. Małaszyński, zastępca 
szefa bezpieczeństwa Urzędu Wojewódzkiego 
radca Wolaniecki i komendant policji na m. Kra 
ków nadkomisarz Ułaszewski ze sztabem wys 
władowców i posterunkowych. Po przeprowa 
dzeniu wizii lokalnej przedstawiciele władz beze 
pieczeństwa wydali na miejscu szereg enesgi= 
cznych zarządzeń, zmierzających do wykrycia 
i ujęcia sprawców chuligańskiego napadu. 

Oczekwiać należy, że podjęte przez władze 
| bezpieczeństwa natychmiastowe energiczne 

śledztwo da pozytywny rezultat do rychłego uię 
cia zbrodniczych napastników. 


e W 


Pobory „radcy ministerjalnego* 
Hitlera 


Jak już donieśliśmy, Adolf Hitler uzyskał 
wreszcie obywatelstwo niemieckie, otrzymując 
nominację na radcę ministerjalnego w Brun- 
świku. Jak donosi prasa socjalistyczna, pobo- 
ry nowego radcy wynosić mają rocznie 5,238 
marek, przyczem nowy radca może się natych 
miast podać na emeryturę i otrzyma 35 pro= 
cent swych poborów, Posada ta została swego 
czasu ze względów oszczędnościowych Skaso= 
waną, ale potem na nowo została wstawione 
do budżetu. Hitler otrzymał przydział do urzę” 
du pomiaru pól, a w dwa dni później przy- 
dzielony został do poselstwa brunświckiego w: 
Berlinie, 


mmm maz A 
. kd 
Prezydent Hoover znosi uścisk 
reki 

Jak wiadomo, jednym z przywilejów, przy- 
sługujących obywatelom amerykańskim, jest 
uściśnienie dłoni prezydenta Stanów Zjedno- 
nych przy różnych okolicznościach. a zwłasz- 
cza w dzień Nowego Roku, gdy poprostu tlu- 
my oblęgaja Biały Dom, tj. pała prezydenta w 
Waszyngtonie, aby złożyć życzenia i uścisnąć 
dłoń głowie państwa. 


ko temu bolesnemu zwyczajowi. prezydent zaś 
Hoover postanowił ostatecznie kres mu poło- 
żyć, oświadczając, że dzisiejsze czasy ciężkie 
nie pozwalają tracić czasu na tak nierozumną 
ceremon ję. = 

Bezpośrednim zaś powodem tej energicznej 
postawy prezydenta Hoovera względem zako- 
rzenionego zwyczaju stała się podobno ta o- 
koliczność. że 160 rozmaitych organizacyj i sto 
warzyszeń odbywających swe zjazdy w Wa- 
szyngionie w ciągu bieżącego miesiąca, zwró- 
cilo się do prezydenta z prośbą o pozwolenie 
uściśnięcia mu dłoni. Tyvmezasem podczas 0S- 
tatniego dnia Dziękezynionie nmervkańskiego 
święta urzędowego. obchodzonego zwykle w 
ostatni czwartek listopada. wskutek podawa- 
nia dłoni setkom obywateli, prezydent uległ 
tak bolesnemu zapaleniu prawej dłoni, że już 
myśl poddania się znów bolesnej ceremonii 


przejmowała go wstretem. 
E e 


USA przyłącza się do akcji zmierzającej do 
' przywrócenia pokoju na Dalekim Wschodzie. 
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paz 


Już prezydent Coolidge protestował przeciw- g 


Str. 12 


WOLNE POSADY 


Egzystencje można o- 
siągnąć bez fachowości i 
kapitału. Zgłoszenia pod 


„Sposobność* -—— Rudolf 
Mosse, Lwów, Kościuszki 3 
557m 


LEKARZ z kikuletnią 
praktyką poszukuje miej 
szowości do osiedlenia 
się, Wiadomość do Adm, 
„N. Dziennika” pod „Es- 


kulap“. 545x 
INTELIGENTNA steno- 
gralistka ~ polsko-niemie 


cka, pisząca biegle na 
maszynie, poszukuje põ- 
sady. Zgłoszenia: do Ad 
min, „N, Dziennika” pod 
„Kryzys“. 26g 


Wanny, wanienki dzie- 
cięce, nasiadówki, fote- 
le kąpielowe — poleca 


najtaniej 


pracownia blacharska 


JAKÓRA GROSSKANA 


KRAKOW, JAKOBA 3. 


BIURO Stowarzyszenia 
zawodowych _ pielęgnia. 
sek dysponuje rutynowa 
nemi siłami do peelęgno- 
wania chorych i niemow 
lat: Kraków, Straszew- 
skiego 10, telefon 181-99, 

257g 


Pielęgniarz rutynowa- 
my przystępny w wynagro 
dzeniu szuka odpowlednie 
"go zajęcia. Zglos opie pod 
>E do Adm. N. Dz. 
2397 


LOKALE 
[Sam 


Pokój elegancko umeb- 
lowany dla solidnego panā 
Zielona 6, drzwi 8 zaraz 
do wynajęcia. 556m 


Pokój z osobnem wejś- 
ciem dla 2 panów do wy* 
majęcia: Augustjańska 10 
m 5. 550 


Pokój dia 1—2 inteli- 
"gentnych panienek zutrzy- 
maniem, telefon, łazienka, 
fortepian — ew na biuro 
, Sebastjana 8 m. 2  484%x 


PRZY ui. Wrzegińskiej 6 
pokój słoneczny, wysoki 
parter, osobne wejście, 
a biuro. do wynajęcia, 
Wiadomość u stróża lub 
Nr. telefcnu 119-85, od 
godz. 12—14-ej. 2562 


- RÓŻNE 


Za pożyczenie Zł 1500 
za pokryciem wekslowem 
dam pomieszczenie z peł- 
nem utrzymaniem w iry- 
nicy w pensjonacie obok 
deptaku na przeciąg 8 ty- 
godni. Zgłoszenia pod „A 
S.“ Krakow, Skrytka po- 
€ztowa 105. 558x 


„NOWY DZIENNIK“ sroda 2 marca 1932 


Küüt. BIURO BUCHALTERYJNO - REWIZYJNE 
JÓZEFA PROPPERA 


O KRAKÓW, KARMELIEKA 5. TELEFOK 171-05 


Organizacja — Zakładanie ksiąg — Bilansowanie — 


176x 


Nadzór — Kontrola — Likwidacja — Be liozanie | 


spólnitów — Sprawy bilansowo - podatkowe, 
UPROSZCZONA BLCEALTER JA DLA HANDLU drobnego i hurtowego 


Nadzwyczajne Walne 
Zgromadzenie Spółdziel- 
czego Banku Kredytowego 
Spółdz. z ogr. odp. w Kra- 
kow'e, ul. Gołębia L. 2 
odbędzie się dnia 15 mar- 
ca br. o godz. 6'30 wiecz. 
w lokalu włesnym przy 
ul. Gołębiej L. 2 z nastę- 
pującym porządk'em dzien 
nym: 1) Postanowienie 
zmiany brzmienia firmv 
2) Ewentualja. 


PRZYSTĄPIĘ z kapita- 
łem i współpracą do pro 
sperującego, zdrowego 
przedsiębiorstwa, Zgło- 
szenia pod „Solidny ku- 
piec“ do Adm „N. Dzien 
nika“. 


SPRZEDAŻ 


Fala zniżkewych 
een! Pończochy jedwabne 
1°50, Bemberg z prawdzi- 
wym szwem 220, ze strzał- 
ką 290, Maceo bardzo 
trwałe 90 gr, fildecose z 


prawdziwym szwem 1'60, 


w pierwszorzędnym gatun- 
kn 2:50, poczwórne fiłde- 
cose ?' 20, rękawiczki imi- 
tagja. irchy od 85 gr, skar- 
petki męskie czysto ni- 
ciane 50 gr, sosnowiczanka 
60 gr, deseniowe pierwszo- 
rzędne od gr 75, reformy 
damskie niciane ‘0 gr, le- 
psze 1-—. reformy jedwa- 
bne od 1'90, fildecose z je- 
dwabiem w pierwszorzę- 
duym gatunku 250, poń- 
czochy dziecinue niciane 
we wszystkich kolorach 
i wielkościach od 40 gr 
do £0 gr. Po tak niskich 
cenach można nabyć tylko 
w znanej z taniości firmie 
Zródło Peńczoch 
Kraków, Plac Gomini- 
kański 1. 524 


Wózki dziecinne i Jalko 
we poleca znana od lat 
22 fiima Kotwin. kraków 


Floriańska 30. 2145ek 


Wyprawki dla niemo 
włąt najtaniej — Maks 
Bohrer, Kraków, £ lorjań- 
ska 27. 492 


DYWANY ręczne, kili- 
my: „Dywan“. Kraków 
Podgórze, nl, Kingi 9. — 
Telefon 116-09. 121m 


MATRYMONJALNE 


Szukammęża dla córki, 
ładna. pesag 20 tysięcy 
gotówki, egzystencię 0ko- 
ło 1000 Zł miesięcznie. — 
Kulturalni, wybitnie przy- 
stojui Panowie „ydai lat 
30—35 zechcą się zgfosić 
możliwie z fotografją do 
Admin. Nowego Dziennika 
sub „Wyższe lub średnie 
wykształcenie”. 2-8g 


Dwie iekcje sałatek i kanapek 
odbędą się dnia 1 i 3 marca w szkole zawo- 
dowej „Ognisko Pracy“. Zgłoszenia i wpisy 
w kancelarji szkoły, ulica Mikołajska 9 II. p, 
codziennie z wyjątkiem sobót od godz. 11—1 
Telefon 158-21. Początek lekcji o 4-iej pop. 


Już nadszedł Świeży transport 
słynnych soczystych 


pomarańczy jaliskich 
i grapeirufów 

= wszechświatowej 
marki „ PARDESS" 


Do nabycia we wszystkich owocarniach. 
Znak rozpoznawczy stempel „Pardess“. 


P. o a o a O "sj 
Ogłoszenie licytacji 


Podaje się do wiaaomości publicznej, że dnia 21 
marca 1932, o godzinie 10-tej rano, odbędzie się w 
magazynach kolejowo-celnych na dworcu towaro- 
wym, ul. Kamienna w Krakowie, licytacja: uiepodję- 
tych do dnia licytacji przesyłek kolejowych, jako to: 
wyrobów z papieru, z drzewa, żelaza, szkła, metali, 
porcelany, towarów tekstylnych, skór, maszyn, sůl- 
ników, obrabiarek, instrumentów muzycznych, mo- 
tocyikli, towarów kolonialgych i t. p, oraz towarów 
skomf:skowanych, jak: 283 scyzoryków, tkanin jed- 
wabnych,  półiędwabnych, wełnianych, przeszło i 
2.400 chustęk półjedwabnych i więlnianych, płócien 
lnianych, bort szychowych, wyrobów szmuklerskich, 
koronek, wyrobów dzianych, 15 pierścieni zjorych 
z kamieniami szlachetnemi, 65 par kolczyków zło- 
tych, 3 zegarki platynowe z brylantami 16 złotych 
zęgarków damskich, 1 branzoletka złota, 226 perel 
prawdziwych barokowych wraz różnych drobnych 
wyrobów zę złota i grebra, 

Na towary niesprzedane w tym dniu odbędzie się 
następna licytacja dnia 11 kwietnia 1931, o tej Samej 
godzinie, 552p 


Jako nową premię dla naszych Prenumeratorów wyznaczyliśmy piękną powieść 
palestyńską, jaką w swej spusciźnie ideowej pozostawił drogi i niezapo- 
mniany Towarzysz nasz błp. BERNARD ZIMMERMANN. 


TIRSA“ jest jedyną dotąd wielką i wybitną wartość literacką posiadającą powieścią 
żydowską w języku polskim, odzwierciedlającą ideologię Czynu żydow- 


skiego w Erec Izrael. 


sTIREA“ jest wspaniałym i wzruszającym zarazem pomnikiem, wystawionym mło- 
dzieży żydowskiej, użyźniającej swym potem i swą krwią glebę Palestyny. 


„TIESA% nie powinna zabraknąć w żadnej prywatnej lub publicznej bibliotece 


żydowskiej w Polsce! 


Dla naszych Prenumeratorów cena 
premjowa „Tirsy* (520 stron druku, 
piękne wydanie, cena księgarska 8 Zł — 


i Nr. 62 
Zeszyt lutowy drugiego rocznika 


MIESIĘCZNIKA 


ŻYDCEWSKIEGO 


„TIRSA“ B. Zimmermanna 


jako premia dia 
prenumeratorów Nowego Dziennika 


pod redakcją dra ŻYGMUNTA ELLENBERGA 
zawiera następującą treść (96 stron): 


Herman Sternbach: O antysermity zimie. 
Roman Brandstaetter: Legjon żydowski Adama 
Mickiewicza (U). 
Samuel Stendig; Czyn Bilujski, 
Apolinary Haiglas: Zjazd w Helsingforsie. 
Arie Tartakower: Z księgi męczeństwa. 
Ozjasz Tillemann: Troglodyci żydowscy (z cyklu: 
„Skupienia żydowskie w świecie”). 
Szymon Lustig: Micha Josef Berdyczewski, 
Mojżesz Altbauer: O słownictwie polskiem: Żydów 
S. Schwarz: Masaryk a żydostwo. 
A, Eisenstein: Z badań nad religijnym rozwojem 
żydostwa, 
Warunki prenumeraty: kwart. zł. 8 — zeszyt po- 
jed. zł. 3, Zamówienia do administracji: Warszawa, 
Rymarska 8, telef, 115738. — Przesyłki pieniężne na 
konto P. K. O. 24768, Menora, Sp, Wyd. Warszawa, 
Redakcja: Łódź, Piotrkowska 90, skrz, poczt. 465. 
W Krakowie przyjmuje się prenumeratę telefoni. 
cznie Nr. 143-64. 


3 - miesieczny 


| praktyczny kurs jezyków: 
niemieckiego i angielskiego 


otwiera się przy Karsach językowych. 
Bliższych informacyj udziela sięw „Ogniskn 
Pracy“ Mikołajska 9, codzien. od 6—8 wiecz. 


wszelkich systemów 
Ceny rewelacyjnie niskie 


Maszyny 


ROTTE AANT G 
WOZKI DZIECIĘCE 
„KO©F-KON*' 


uznane zą najsolidniejsze i najtrwal- 
sze, poleca zuana od lal 22, Firma 


I. EOTWIN 


Kraków, Florjańska 30. Tel. 118-77 


wynosi 


2 Zł 60 gr 


(na prowincji plus porto Zł 1:20) 


FRENUMERATA: w Krakovi r 
w Knakowie 2 odnoszen. do domu 
Na prowincji 2 przesyłką pocztową 

przesyłką pocztowa 

„NOWY DZIENNIK” wychodzi cedziennie także w pon.edz'atki E dni pośw a 


ZagTanicą z 


iy 


Wydawca: Za Spółkę Wya. 


|) 


prow. muesięczn ZŁ 600 kwartai, Zł. IGM 


b 6'Z0 w [U 18:60 
w 660 n WE 
„ 100 a e 300 


-Nowv Dzienmk^™: 


OGŁOSZENIA: Podsiawa obliczeń :est } milimetr wiednym łamie. — Strona w 
tekście i nadesłanemm ma 3 lamy po 74 milan. — Strona zea tekstem 6 ła- 
mów po 37 milim. — Najmniejsze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. 

CENY w zlotych: l strona 1°25. — Tekst 1—, Nadesłane 0'75. — Za tekstem 
6'25. — Drohne ed sława 0'20 Dla poszukujących pracy 0'10. — Gratula- 
cje 12'50. — Za zastrzeżenie mielsca dolicza się 25%. 


Łygmuni Hochwald. — Redaktor maczelny: Dr. Wilhelm Berkelhamrmer. 


liedakior odpowiedzialny: Zygtryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Krakćw, Orzęszkowej 7, pod zarządem Maksymiljana Eeldzrea 


